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Zbyt szybkie przyznanie się do winy) i wystawy 


marszałka TUchaczewskie i 
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Dzisiaj sensacyjny proces dygnitarzy czerwonej armii. 


MOSKWA, 11,6 — Agencja Tass po- 
daje: Zakończone zostało śledztwo i prze- 
kazana trybunałowi sprawą Tuchaczew= 
skiego, Jakira, Uborewicża, Korka, Eilema 
na, Feldmana, Primakowa i Putny, areszto 
Wanych. przez organa komisariatu Judowe- 
BO spr. wewn. w różnych okresach cza- 
su. Wymienieni aresztowani oskarżeni są o 
naruszenie obowiązku wojskowego (przy- 
sięgi), zdrady ojczyzny, «zdrady ludów 
ZSRR i zdrady czerwonej: armii robotniczo 
— włościańskiej. Materiały, śledztwa usta- 
lily udział oskarżonych, jak. również Ga= 
Marnika, który popełnił samobójstwo w 
kontaktach przeciwko państwu z kierujący 
mi kołami wojskowymi jednego z państw 
obcych. Oskarżeni udzielali kołom wojsko 
wym tego państwa informacyj szpiegow= 
skich o stanie armii czerwonej, prowadzi= 
li działalność sabotażową dla osłabienia 
potęgi armii. czerwonej, usiłowali przygoto 
wać na wypadek napaści wojskowej na 
ZSRR klęskę armii czerwonej i mieli na ce 
lu przyczynić się do przywrócenia w Zw. 
Sowieckim władzy wielkich właścicieli 
łlemskich i kapitalistów, Wszyscy oskar- 
Żęni przyznali się całkowicie do winy po- 
Pełnienia przestępstw, które im są imputo- 
wane. 


Rozpatrzenie tej sprawy nastąpi 11 
Czerwca na posiedzeniu przy drzwiach 
zamkniętych specjalnego trybunału sądowe 
go sądu najwyższego ZSRR pod przewod- 
nictwem przewodniczącego trybunału woj- 
skowego sądu najwyższego w ZSRR Ulri- 
cha-i-przy udziale członków trybunału; za 
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stępcy komisarza ludowego obrony ZSRR 
czerwone 


i szefa sił powietrznych armii 
Alksinisa, marszałka Związku Sowieckiegi 
Budiennego, marszałka: Zw Sowieckiegi 
Bluechera, szefa sztabu generalnego armi 


czerwonej Szaposznikowa, dowódcy wojsk ckiej 


I... 


200 policjantów uzbrojonych w bomby gazowe 


usunęło strajkujących robotników, 


MONROE (Stan Michigan), 11. 6. — 
Doszło tu do starcia między policją a straj 
policjantów 
usunęło 
którzy w liczbie | dzinie 20-e 


kującymi robofnikami. 200 
uzbrojonych w bomby łzawiące 
placówki strajkujących, 
100 mężczyzn 


i 20 kobiet schronili się za 
barykadami, 


utworzonymi za 


bramami 
Newton, Steel Comp. przeszkadzając 800 


4 aódź piątek 11 czerwca 1937 r. 


go i 7 dowódców 


i| dowódcy wojsk 
) I 


leningradzkiego 


i |szirina i dowódcy 6 korpusu kawalerii koza 
im. Stalina Goriaczewa. 


000 


robotnikom wejść na teren 


| towarzystwo postanowiło uruchomić. 


cy. Zajścia te zakończyły się pomyślnie dla 
towarzystwa, które otworzyło 


——Q(J)O— 


Opływowa lokomotywa polska 


zbiera wyrazy uznania w Paryżu... 


PARYŻ, 11.6, — Uczestnicy międzyna- 
rodowego kongresu. kolejowego zwiedzili 
wczoraj Niewykończony pawilon kolejni- 
ctwa na wystawie paryskiej, w którym jed- 
nak zgromadzone są już wszystkie potężne 
bjekty owe, sprowadzone one by 
ły bowiem do Paryża już w kwietniu i do- 
piero po ich skompletowaniu rozebrano 


i 
vets 
wystaw 


Polskie „R.W.D.” w Budapeszcie 


Serdeczne powitanie na lotnisku zagrzebskim 


ZAGRZEB, 11. 6, — W czwartek rano 
przybyła z Serajewa do Zagrzebia polska 
ekipa lotnicza, złożona z 5-ciu samolotów i 
jednego szybowca. Na lotnisku witali eki- 
pę akademicką przedstawiciele lotnictwa 
wojskowego, aeroklubu, konsulatu general- 
nego R. P., młodzieży akademickiej oraz li- 
cznie zebrana publiczność, W godzinach 


popołudniowych urządzono meeting lotni- 
czy. Wielkie zainteresowanie wzbudził szy: 
bowiec, Dziś rano ekipa polska wyleciała 
do Budapesztu. Cała prasa miejscowa za 
uueszcza fotografie i artykuły, dotyczące 
lotnictwa polskiego, a w szczególności apa 
ratów RWD. 


—-000— 


Krew na wiązaniach mostu 


Smiertelny skok zuch 


WIELUŃ, 11.6. Wieluńskie włądze bez 
Pieczeństwaą zaalarmowane zostały o znale- 
Zieniu przez służbę kolejową ZW tok niezna 
nego mężczyzny na torze kolejowym pod 
Wieluniem, 

Zwłoki młodego, około 20 lat liczącego 
Mężczyzny leżące tuż przy szynach na 
Wysokim nasypie obok kolejowego mostu 
Żelaznego pod wsią Kopydłów, zabezpieczo 
no do czasu przybycia komisji sądowo-le- 


wałego „węglokrada* 


karskiej oraz wszczęto natychmiastowe do 
chodzenie celem ustalenia tożsamości zabi- 
tego. 

- Zachodzi przypuszczenie, 
ry poniósł śmierć na skutek uderzeń o że- 
lazne wiązania mostu, na co wskazńją 
krwawe ślady, był jednym z „węglokra- 
dów“, który brawurow e dostanie się Z wią 
zań mostu na będący w biegu pociąg 
przypłacił śmiercią. 


Że denat, któ 


—o000— 


temier Składkowski przed mikrofonem, w momencie wygłaszania przemówienia. Za 
mikrofonem Wojewoda Hauke Nowak. 


szyny, prowadzące na teren wystawy i-za 
częto nad nimi budować pawilon. Jednym 
z głównych przedmiotów zainteresowania 
uczestników kongresu stał się w tym pawi- 
lonie połski pociąg turystyczny i lokomoty 
wa „opływowa!, wykonana w zakładach 
chrzanowskich, która zebrała jednomyślnie 
wyrazy uznania, 

Porwizycie w pawilonie kolejowym, mi 
nister handlu i przemyshi p. Bastid oraz 
komisarz generalny wystawy p. Labbe wy 
dali śniadanie na cześć wiceministra komit- 
nikacji p. Bobkowskiego oraz członków de 
legacji polskiej na kongres. W czasie śnia 
dania, w którym wzięło udział około 70 o- 
sób z kół polskich i francuskich z prezesem 
grupy parlamentarnej polsko-francuskiej b. 
ministrem p. Maxence Bibie na czele; wy- 
głosili w serdecznych słowach utrzymane 
toasty wicekomisarz wystawy p, Mortier, 
oraz charge d'affaires ambasady polskiej 
p. Frankowski, jak również wiceminister 
Bobkowski. 
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białoruskiego okręgu wojskowego Celowa, 
okręgu 
wojskowego Dybenki, dowódcy wojsk pół 
| nocno-kaukaskiego okręgu wojskowego Ka 


fabryki, którą i 

g| Moment, w którym Premier Składkowski 
strajkujących zostało Jekko rannych a 15 
lekko ucierpiało z powodu gazów. O go- 
j robotnicy przystąpili do pra- 


abrykę, 
zamkniętą z powodu strajku od 29 maja. 


ka 


i- Zyndram-Kościałkowskiego, 


| 


MADRYT, 1.6. — Ministerstwo obrony 

daję, że wojska rządowe dokonały. we 
wczesnych godzinach rannych w czwartek 
ataku na bagnety na odcinku Utande w pro 
wincji Guadalajara, biorąc do niewoli 130 
jeńców, Oddziały, atakujące wróciły nastę- 
pnie na swe pozycje « wyjściowe. Na pozo 
stałych frontach — nic godnego. uwagi. 


BOMBARDOWANIE FORTYFIKACYJ. 

MADRYT, 11.6. — Rozgłośnia *owstań 
cza zainstalowana na froncie - madryckim 
nadała wczoraj wieczorem następujący ko 
munikat: Wojska gen. Queipo de Llang w 
ciągi dnia zajęły kilka *ważnych "stdno= 
wisk, Lotnictwo powstańcze bombardowa- 
ło pozycję nieprzyjacielskie -pod'Villa' Nue 
va dela Sertna jak również główną kwate- 
rę wojsk rządówych w San Benito. Na od- 
cinku madryckim zupełny spokój. Na fron 
cie biskajskim lotnictwo powstańcze bom- 
bardowało stanowiska nieprzyjacielskie na 
odcinku Orduna, jak również fortyfikacje 
t. zw. pasa żelazirego. 


TARTAK TWIERDZA ANARCHISTÓW. | 


PERPIGNAN; 11.6. — Z Piligcerda do- 
noszą, że oddziały szturmowe przystąpiły 


Przymusowe lądowanie samolotu-widma 
TAERU 


HELSINGFORS, 11. 6. — Nad 
cną Finlandią ukazał się samolot - widmo 
który zmuszony został do wylądowania w 
norweskiej miejscowości Kyrkenas. Pilota 


go czasu trwał strajk okupacyjny w ręka- 
wiczarni B-ci Radziejewskich (Lipowa 4) 
w której robotnice domagały się podwyż- 
ki płac. 

Wczoraj odbyła się konferencja, w wy 
niku której ustalono stawki 45 gr od pacz 
ki rękawiczek, robośnice zatrudnione w 
dziale wełnianym otrzymały od 1 lipca rb. 
10 procent podwyżki, przy czym kwestia 
dalszej 10 procentowej podwyżki pozosta 
ła otwarta, 

Ponadto firma zgodziła się na zatwier 
dzenie delegatów i zagwarantowała, że nie | 
będą wyciągnięte żadne konsckwencje za u 
dział w strajku. 


ZATARG U EITINGONA. 
ŁÓDŹ, dnia 11 czerwca. — W zakła- 
dach przemysłowych N. Eitingona (Dow- 
aama 


Dolar 5.26 


Kurs oficjalny. Bank Polski kupował 
dolary po 5.26, funty angielskie 25.99, fran 
ki szwajcarski 120.25 (za 100), franki 
francuskie 23,45, za liry włoskie płaco- 
no 22.60 


Pilot aresztowany... 


————--—.... 


półno-, nie mającego prawa lotu nad obcym tery- 


torium „aresztowano, Okazał sig nim szwe 
dzki kapitan Ahrenberg. Samolot zarćkwi- 
rowano, 


Likwidacja strajku okupacyinesn 
EM NOWE PLACE W RĘKAWICZ 


ŁÓDŹ, dnia 11 czerwca. — Od PA] 


AFR: 


borczyków 380) wybuchł zatarg nz 
pów. 


PE R O 0 


oprowadza ny przez ks. prałata Biizińskiego, 
wśród szpalerów ludności na uro czystość otwarcia wystawy. 


2y pas żelazny 


rzygotowania powstańców do ofensywy. 
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CENY OGŁOSZEŃ: 
vrząad tekstam tj, l-ma strona 40 gr, 
aw m-m 1 łam. etri6 łam: w tekście 
40 gr. nekrologi 25 KT. zwyca. TŠ gr. 
strona 10 łarmów, drobne 12 gr: za wy- 
ma dla posrukujących pracy 10 gr. 
najmniejsza ogłoszenie 120 Er. dia 
bezrobot, 1 st. Ogłoszenie dwukolorowe 
» 60 proc: drożej, ogloszenia czgranicz- 
ne t trójkolorowe o 100 proe drożej, 
Ogtoszenia ańwnkatów ryczałtem 26 zł, 
any ogłoszeń niedzielnych są o 25 proc 
droższe, 


Za 1 w, mm. w 1 łamie szęr, 0 mm. 
(strona 6 łamów), w wydaniu prowjn- 
sjonalnym 75 gr. Za 


ża ~ = i x aAA » sk i FN 


w otoczeniu ministrów Poniatowskiego 
udaje się 


Basków peknie: 


do usunięcia anarchistów, którzy schronili 
się w tartaku. Anarchiści dali ognia, wo= 
bec czego wywiązała się walka, w. której 
zabitych zostało 6 anarchistów. 
NA FRONCIE BEZ ZMIAN. 

BILBAO, 11.6. — Rozgłośnia w Bilbao 
podała komunikat urzędowy, głoszący, ż 
na wszystkich frontach nic godnego uwa i 
nie zaszło z wyjątkiem odcinka Lemona ta 


froncie północnym, gdzie artyleria rządówa 


silnię - ostrzóliwała stanowiska powstań= 
ców. 
OFICER NORWESKI W NIEWOLI 


POWSTAŃCO A 
SALAMANKA; 11.6; — Komunikat-głó- 
wnej kwatery. wojsk powstańczych donosi 
Że Asturii- nieprzyjaciel atakował gWwżl- 
townie pozycje La Estaca, pod Lareguera, 
| został jednak. odparty: z olbrzymimi Stra a 
mi..Na froncie Aragon próba ataku nieprzy 
jacielskiego na odcinku Carumena spe 
na'niczym. Na froncie Soria nieprzyjąc-e! 
usiłował atakować pozycje nasze pod l tan 
de, został jednak odparty, pozostawiając 0- 
koło 50 zabitych. Wśród wziętych do nie- 
woli jeńców znajduje się porucznik nórwe 
di i dwóch żołnierzy szwajcarskich,, Jak 
obliczają, straty poniesione przez 'atakują- 
cych w czasie tej walki, wynoszą przeszł yr 
500-żołnierzy. Na frontach Madry tu, Avila 
1rmii południowej — nic szczególnego. 


RPNE IE TT TZETT A a KETRZNRCW 


Zbiórka pism żydowskich 
nia żydów brzeskich. 
*" WARSZAWA,S11. — Warszawskie i 
i prowincjonalne pisma‘ żydowskie kónty- 
niiują zbiórkę na żydów brzeskich, których. 
sklepy zostały jako „odwet 
prz „ciwko zamordowaniu ś. p. w ywiadow- 
cy Kc Prócz sum którę nadeszły w 
dołarach i funtach z zagranicy „Nasz Prze 


lad“ ogłasza, Że zebrał blisko 40.000 zł. 
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uszkodzońe 


adziory. 


Rzut oka na teren wystawy w Liskowie 


Str. Ż. 


Plaża 


d) proc. aznow zagrożonych gratita. 


vm TEOS wyniki badania, 


KATOWICE, 11. 6, — Wydział Oświe- 
cenia E aro, w Katowicach w poro- 
zumićniu ze Śl. Tow. walki z gruźlicą, pod 
dał badaniu rentgenowskiemu młodzież je- 
dnej ze szkół średnich m. Katowię, celem 
stwierdzenia w jakim stopniu uczniowie 
szkoły średniej chorują na grużlicę. Bada- 
nia stwierdziły, że: a) bez zmian grużli- 
czych uczęszcza do tej szkoły 60 proc., b) 
ze zmianami gruźliczymi li II rzędu, wy- 
gojonymi 23 proc., c) ze zmianami grużli- 
czymi, wymagającymi obserwacji wzgl. 
kontroli młodzieży — 8 proc., d) ze zmia- 
nami gruźliczymi wymagającymi leczenia 
uczęszcza do zakładu 7 proc. młodzieży. 


O wynikach badań zostali poinformo- 
wani osobiście rodzice, którzy przystąpili 
niezwłocznie do leczenia tej strasznej cho- 
roby bądź to prywatnie, bądź przez ubez- 
pieczalnie, bądż wreszcie przez Ośrodki 
do walki z gruźlicą. 

Zastraszający pochód gruźlicy i w in- 
nych dzielnicach Polski, winien Stać s 
bodźcem do wszczęcia na wszystkich tere- 
nach masowych badań i akcji profiłaktycz- 
nej. Leży to w dobrze zrozumiałym intere- 
sie społecznym i państwowym. Państwu 
potrzeba zdrowych, zdolnych do dźwiga- 
nia kraju wzwyż obywateli, nie cherlaków, 
stanowiących ciężar dla społeczeństwa. 


ię 


Zdradliwe nuriy Warty 


KMB TOPIELCA NIE ZNALEZIONO... ME 


KONIN, dn. 11 czerwca. — W dniu wczo- 
rajszym w rzece Warcie kapało się kliku chłop 
ćów, między innymi 17-letni Jan Dolny, termina 
tor stólarski, W pewnej chwili Dolny, który nie 


umłał pływać trafil na głębokie miejsce | uto- 
nalh zanim ktoko'wiek z obecnych w pobliżu 
zdołał mu przyjść z pomocą. Poszukiwania cia 
ła topielca nie dały dotychczas rezultatu, 


„Honorowy bandyta.) 


Oryginalna obrona opryszka, 


£ Bydgoszczy donoszą? 

W lesje gdańskim, tuż pod Myślęcin- 
kiem dokonano  zuchwałego “napadu. 
Dwóch bandytów z bronią w ręku zatrzy- 
mało jadących na jednym rowerze robotni- 
ków fa Zdeba i Jana Bielińskiego, Jeden 
z napastników, trzymający dwa wycelowa- 
ne rewolwery, zażądał od robotników wy- 
dania pieniędzy. Drugi bandyta przeprowa 
dził rewizję. Łupem bandytów padły dwie 
sakiewki z 33 zł. 

W tym czasie drogą przejeżdżał na ro- 
werze Feliks Wróblewski. Napadnięty zdo 
łał wyrwać się z rąk rabusiów, Dano za 
nim dwa strzały, które na szczęście chy- 
biły. 

* Powiadomiona o zuchwałym napadzie 
policja, wszczęła: dochodzenia.  Areszto- 
wano Kazimierza, Władysława, Stefana i 
Zofię Jandułów oraz Aleksandra Kościana. 
Ustałono, że mają oni na sumieniu więcej 
przestępstw. Ujęci usiłowali włamać się do 
mieszkania Franciszka i Idy Kontorskich, 
napaść na Mariana Kasprowicza oraz ob- 
rabować handlarkę Klimczakową. 

Podejrzanych o te przestępstwa dopro- 
wadzono skutych w kajdany z aresztu na 
salę rozpraw. Jedynie Zofia Jandułowa od- 
powiadała z wolnej stopy. 

21-letni Kazimierz Janduła, posiada 
bogato zapisaną kartę karną. Był już pię- 

ciokrotnie karany. Nie przyznaje się do 


winy. Twierdzi, że”„wsypał' go z zemsty 
Aleksander Kościan. Kościan utrzymywał 
stosunki z pewną dziewczyną, która miie- 
szkała u Jandułów. Pewnego dnia urządził 
dziewczynie awanturę ze strzelaniną. Osk» 
Kazimierz |anduła odebrał awanturnikowi 
rewolwer i pobił go. 

32-letni Aleksander Kościan, 10 razy 
karany, zwany w świecie przestępczym 
„Marókko*, przyznaje się do winy. 

— Ten napad pod Myślęcinkiem jest 
dła mnie wstydem i hańbą. Napadłem na 
biednych robotników. To był napad nie- 
honorowy. Taki napad za kilkanaście zło- 
tych — to wstyd, Jak długo będę żyć — ni 
koniu pie będę mówić o tym napadzie: Da- 
łem się ująć przez policję i "honorowo chcę 
odcierpieć za ten napad". 

Bandyta „Marokko“ opisał następnie 
napad pod Myślęcinkiem, starając się 
część winy przerzucić na Kazimierza Jan- 
dułę. 

Kuzyn Kazimierza Janduły =— 18-letni 
Władysław |anduła, karany sądownie, nie 
przyznaje się do winy. Jest on oskarżony 
o dwa usiłowane włamania. 

Ojciec i matka osk. Kazimierza Janduły 
oskarżeni o nakłanianie i pomoc dö prze- 
stępstw, nie przyznali się do winy. 

Sąd po przesłuchaniu 11 świadków roz 
prawę odroczył do 15 bm. dla przesłucha- 
nia świadków, podanych przez obronę. 


dO*'' 


e A 


UZDROWISKO” 


Zarząd Miejski opracuje pragmatykę służbow 
dla pracowników Gazowni Miejskiej 


ŁÓDŹ, dn. 11 czerwca Wczoraj w 
rządzie Miejskim odbyła się pod przewodni- 
ctwcim prezydenta Godlewskiezo przy wsnółu- 
dziale wiceprezydenta Pączka ko STONIE z 
przedstawicielami związków zawodowych 
sprawie uregulowania warunków prac awrmiczy c 
w (Ciazawni Miejskiel. 


N å Uparty 
Czyżby strajk w całym 


ŁÓDŹ, 6. — Strajk okupacyjny w fa- 
bryce śrub | A: tłoczonych J. Jarischa 
(Wodna 11-13) trwa już przeszło cztery ty- 
godnie, 


= Z 


Wszelkie próby doprowadzenia do odby- 
cia konferencji spełzły na niczym, bowiem 


właściciel fabryki odmawia odbycia jakich- 
kolwiek rozmów. 
Jak się dowiadujemy Klasowy Związek 


Zawodowy, prowadzący akcję strajkową, za 
mierza w razie dalszego oporu przem mysłow= 


Łódź, u l. 


"r 161 


Emilii 53% 


ZAPRASZA WSZYSTKICH . SPRAGNIONYCH WODY I śWIEŻEGO POWIETRZA 
Na miejscu, łódki — kajaki — konećrt i bufet: 


vniku tej konferencji ustalono, że Wy- 
M Prezydialny w porozumieniu z dyrekcją 
Gama ni opracuje do dnia 28 lipca rb. projekt 
pragmatyki służbowej i statut służbowy. 
Następnie projekty te uzgodnione zostaną ze 
związkami zawodowymi. 


——— 


Jarisch. SEME 


przemyśle metaiowy m? 


ca proklamować strajk w całym przemyśle 
metalowym. 

BEZ REZULTATU. 
ŁÓDŹ, 11. 6. jak już podawaliśmy W 
fabryce pak mterii żelaznej Giinthera wybuchł 
strajk okupacyjny na tle redukcji robotnice i 
podwyższenia stawek płacy. 

W związku z tym wczoraj odbyła się kon 
ferencia w Inspekcji Pracy, która jednak nie 
dcprowadziła do porozumienia i robotnice i 
robotnicy w liczbie około 80 osób w dalszym 
ciągu okupują teren fabryczny, 


Po stolarzu rzeźnik... 
KRONIKA POGOTOWIA RATUNKOWEGO 


ŁÓDŹ, dnia 11 częrwca, W mieszkaniu 
własnym przy ulicy „Zawiszy 27 dokonał zama 
chu samobójczego 37-letni rzeźnik Andrzej Sa 
wieki, który zadał sobie nożem głęboką ranę 
klatki piersiowej w okolicy serca. 

Skrwawiónego samobójcę, leżącego na pod- 
todze; znalazł jęgo pracownik, który zanłarmo- 
wał pogotowie ratunkowe, Przybyły leknrż u- 
dzielił pierwszej pomocy i przewiózł Sawickie- 
go w stanie ciężkim do szpitała.św, Józefa. 

Przycłyną desperackiego „czynu — straty 
materialne, 

„— (W. fabryce firmy TKPozńański wskutek 
nadmiernego upału zemdlała 65-letnia: robotni- 
cà Marianna Pawlak, zamieszkała przy. ulicy 
Lutomierskiej 86, 

Pawlakowa upadła przy tym ne Warsztat; 
doznając rany tłuczonej głowy. Omdlałą robo- 
tnicę doprowadził do przytopuwści lekarz. pogo 
towia 1 miniin) ją do dómu. 


Cała rodzina zatruta 


nieświeżyrn mięsem. 

CZĘSTOCHOWA, 171,6 "W pobliskim 
Mstowie po spożyćiw miesa ciężko zadhorowa- 
la z obiewami zatrucia” 5-osobowa'. rodzina 
dzierżawcy tamtejszej rzeźni Wincehtozo Tur- 
ka. 

Jak się okazało, zatrucie nastapiło po Spo- 
życiu ocielecinyv, nabytej W latek 
mstowskich. Stan chórych, zwłaszcza jednej 0- 
soby, jest groźny, to też lekarz w ' Mstowie 
wezwał lekarzy z Częstochowy. 


$STOPNIEJEMY? 


Stan pogody w Łodzi. 

ŁÓDŹ, dn. 11 czerwca. — Dziś o godz. eel 
rano temperatura w cieniu wynosiła w śródmie 
ściu 27 stopni powyżej zera. W ciągu nócy u- 
biegle} najniższe notowanie termometru w 
śródmieściu pus 19 stopni 

Ciśnienie barometryczne wzrosło aż do 768 
milimetrów. Zapowiedź utrzymania się w dal- 
szym ciągu pozody piwie 
wsę he le 


Jedne! z 


Słabe wiatry 


Za treść ośloszeń 
redakcja nie odpowiada 


PIERWSZA 


Przychodnia Wenerologiczna 


leczenie shor, wenerycznych 
i skórnych 


ZAWADZKA 1, 


czynna od 8 r. do 9 wiecz. Porada 3 zł 
Dla pań oddzielna poczekalnia. 


Dr HENRYKOWSKI 


Specjalista chorób wsnerycanych, 
skórnych i seksualnych 
Wznowił przyjęcia, 


ul. TRAUGUTTA 9, front I piętro, 


tei. 262-98, 
przyjma €ecdń8—11 ża 


od 6—9 wiaca. 
w niedziele | święta od 9 —13 90, po poł. 


LEKARZ-DENTYSTA 
S WATNICKA 


ul. Napió rkowskiego 65, tel. 172-33 
(Róg Lubelskiej). front I piętro. 
przyjmuje od g. 9 do 1 w poł. i od 3—8 w. 


Dr med. 


S KANTOR 


Spec, chorób skórnych | wenerycznych 


Potrkowska 90 
tel. 129-45 
przyjmuje od 8 — 2 i od 6 — 9 wiecz. 
w niedziele i święla od 8 — 2 po poł. 


Dr E EKKERI 


Telet. 122-73| Doktór 


Dr. med. Henryk Ziomkowski 


Choroby Waszzówe moczopłciowe 
i skórne 
6-go Sierpnia 2. 
przyjmuje od 9—12 | 3—9 wiecz 
w niedziele i święta od 9—12.w poł. 


Specjulista chorób wenerycznych 
skórnych peksualnych 


Cegielniana 15 
talelon 149-07 


od 8—11 rano i od 4—8 wiecz. 
niedz. ' święta od 9—1: w poł 


Dr med. 


NIEWiAŻSKI 


Spee. chor. wonerycznych, skóre 7ch i seksaolnych 
telefon 159-40 


ANDRZEJA 5, 


przyjmuje od 8—11 rano od 5—9 wiecz. 


w niedz. i święta od 9—12 pp. 
Dr med, 
M. JAKOBSON 
POWRÓCIŁ 


Chirurg Spec. chirurgia kostna. 
Dra STERLINGA 22 tel.174-42 


Dr med. 


H KLACZKOWA 


położnictwo i choroby koblece 
Piotrkowska 99, 
tel, 213-66, 


Telefon 118-33 


L. BERMAN 


Dr. KLINGER 


spec chor. seksualnych wenerycznych 


i skórnych (włosów) 


Andrzeja 2 tel. 132-28. 


przyjmuje od 9 — 11 I od 6 — 8 więcz. 


Dr 


specjalista chorób weneryczitych. 
skórnych, moczopiciowych. 
ZAWADZKA 6, 
Przyjmuje ad 8—1 tr. —4i od 6—8 w 
w miedziele + świeta od 8—1 w południe 


Prywatna Przychodnia 


WENEROLOGICZNA 


leczenie chorób wenerycznych i skórnych 


Piotrkowska 161 


Od 8 r. do 9 w. w niedz. i św. od 9 do 1 po poł, 


Panie przyjmuje kobieta . lekarz 


PORADA 3 ZŁ. 


Poradnia Wenerolog czna 
Piotrkowska 45, tel. 147-44 
Lecz chor wenerycznych, skórnych 
i seksualnych. 
kobiety 1 dzieci przyjm. kobieta-iekara 
czyńiua od 9 rano do 9 wiecz. 


PORADA 5 ZŁ. 


POZOSTAWIONO w tramwaju Nr. 3, 
9 bm. o godz. 13 teczkę z książkami. 
znalazcy bez wartości. 
Sanocka 24, m 


niem. Teczkę znalazca może zatrzymać, 


med TREPMAN 


telefon 234-12 


dnia 
Dla 
Zwrócić pod adr. 
. 36 za dużym wynagrodze- 


— Na ulicy Kątnej przy rogu ul. Piastow= 
akiego spadł z wozu 55-letni woźnica Jan Bo- 
rek, zamieszkały przy ulicy Felszytyńskiego 23 
przy czym doznał złamania prawej nogi oraz 
ogólnego potłuczenia, Karetką pogotowia prze 
wieziono Borka do szpitala św. Józefa w sta- 
nie csłabion*m. 

— W domu nr. 9 przy ulicy Rybackiej za- 
paliła sip drewniana ścianka w mieszkaniu par 
terowym. Przybyły na miejsce wypadku V plu 
ton Straży Ochotniczej zlokalizował ogień w 
ciągu kilku minut, 

Straty minimalne, 

— Na ulicy Piłsudskiego na budowie pod 
nr, 50-61 przewróciła się brama, źle umocowa- 
na w płocie otaczającym teren budowli, Brama 
przygniotła robotnika Marciniaka Antoniego, 
który doznał obrażenia kręgosłupa. 

Lekarz umieścił go w szpitalu Ubezpieczal- 
ni w stanie bardzo poważnym. 


Dozorca pilnował 


dozorczyni kradła. 
Po ujęciu trójki złodziejskiej. 


ŁÓDŹ, dnia 11 czerwca, — W dniu wczoraj 
szjm późnym wieczorem na ulicy Osgielnianej 
patrol policyjny udaremnił dokonanie kradzie 
ży, którą planowali włamywacze w domu nr, 13 
Złodzieje ra widok nadchodzącej policji zbie- 
Kiina pną. posesie gdzie zostali jednak po 
chwy Są, to + BAINIORK 
kaloi ul, W piap SMoR kowicż 
Abtam-(Spacerawg: 409}. Brud! iewski 
(Krótka 18), Wszysty są zawodowymi złodzie- 
jamh karanymi wieloktdtnie. 

W czasie śledztwa nie chcieli się przyznać, 
u kogo mieli dokonać kradzieży, gdyż w do- 
mu nt, 13 przy ulicy Cegielnianej mieści się 
kilka składów handlowych. 

Wraz ze złodziejami zatrzymano żonę dozor 
domu przy uljey Cegielnianej 11, Reginę 
ę ** u której skryli się złodzieje, - aiu/agm 


ŻYCIE PABIANIC 


Gedalie 


Z 


ą| ZDARZENIA 1 WYPADKI. 


(—) Upały wpływają niekorzystnie na stan zdro* 


wia Papieża. Ojciec éw. cierpi na bezżsennóćć i 0- 
słabienie. 
(—) Wobec katastrofałnego braku żelaza, wé 


Włoszech rozszerzono ostatnio zbiórkę łomu żelazne- 
go, W Iizymie rozebrano szereg ogrodzeń żelaznych 
na ten cel. 

(—) Prasa wiedeńska donosi, że szef 55., Himm- 
ler, złożył kanclerzowi Hitlerowi meldunek, iż przy. 
wódca młodzieży hitlerowskiej, Baldur von Schirach 
znalazł się pod zarzutem deprawowania moralnego 
swych podkomendnych. 


(—) Chińską prowincję Czeczuan nawiedziła 
straszna klęska głodu. Zgłodninła ludność pożera 
trupy, Tysiące ludzi umiera z wycieńczenia. 


(—) Prezydenta R. P. witały na wszystkich pol- 
skich stacjach delegacje władz i ludność, W Wi” 
szawie powitał wysiadsjąccgo Prezydenta B. P. mar: 
szałck Śmigły - Rydz, premier Składkowski, asłon= 
kowie rządu, marszałkowie Sejmu i Senatu oraz ge 
neralicja, Niezliczone tłumy na ulicach zgotowały 
Prezydentow; owację. Przed Zamkiem widniał © 
świetlony wielki transparent z napisem: „Pan Pre 
rydent niech żyje!" 

(—) Na podstawie zcznań świadków zamordo 
wania posterunkowego policji śledczej w Breet 
śp. Kędziory, pod zarzutem dokonania ej - 
aresztowano |lB-letniego Welwela Szererbowsi 
Śledztwo przeciwko jego ójcu, Ajzykowi “scm 
skiemn, zostało umorzone, Sprawa Welwela Szer 
bowskiego rozpatrywana będzie najprawdopodobnie 
15 bm. 

(—) Plenare posiedzenie sejma zostało 
zo na dzień 16 bm, (środa) na godzine 
11-tą, 

(=) Komitet ekonomiczny ministrów uches 
lit m. in, ulgi dla budujących garaże. Stwier- 
dzono, żę miesięczny przyrost zamochodów w 
Polsce wynosi 1100 sztuk, Dnie 4 
czerwca ilość samochodów w Polsce wynosiła 
40523 wozy. 

(=) W lesie państwowym Cierpiszówo 10 
kim od Torunia spłonęło 300 hektarów Jesu. 
Ogień przy pamocy wojska i straży pożarnych 
ograniczono, 

(—) Ministerstwo rolnictwa zatwierdziła 
plań Budowy chłódni w Łodzi, wobec czego ro 
boty rozpoczną się niebawem „aby chłodnie mo 
éna oddać do użytku dnia 1 lipca 1038 roki, 

(=Y Sąd grodzki we Lwowie wyduł orzeczk 
nie, mocą którego został architekt Zarembe i= 
znany ojcem „Kropelki” Gorgonowej i skazany 
na zapłacenie alimentów od roku 1984, 

(—) W Łodzi powstał oddział Towarz) Ke 
Rozwoju Ziem Wschodnich, Prezemm zon 

enerał dr Maciszewski, wiceprezesam! pen, T 
Majachowski i prezes Z. Fiedler, Sks cit 
kpt. Bełdowski „sekretarzem mgr. Schuds 

(—) Zarząd Miejski przystąpił do przypotowania 
zarządzeń, mających ma celu obciążenie właściniej! 
domów, .czy też placów budowlanych, kosziami mog 
dzenia ulie (bruku, kanalizacji, wodociągów | 9) 


—— — 


i 


Korżyśtajcie £ wlodzę astrologa profs 
„ERGANDIEGG" 


lada rdumięwaj: 
aż przy rtlość. a= wiodzy 
śjelowo na 
| moletziej prakty wyl 


m a 
peenaa do Loterti aka 
kiesy takowe można at 


od godz. Iaj rr 


no (Ą K È vpe 


Kradzież zegarka w kuami 


Mieszkaniec podmiejskiej wsi Kraniszewi- 

Kwiatkowski Jan jechał tramwajem przez 
Pabi anice w kierunku stacji kolejowej. Za» 
myślony wieśniak miał rozpiętą marynarkę 
ppoe której widoczna była złota dewizka od 
złotego zegarka, Wylacago w jednej z kie- 
szonek kamizelki. pewnej chwili na odcin 
ku pomiędzy uf aMi Ziełońą a Pustą prze- 
szło obok niego, przepychając się, kilku- jas 
dących rażemi z nim osobników, którzy wy 
siedli na jednym., z przystanków. Po przyby* 
ciu na sti icję wieśniak chciał sprawdzić, któ- 
ra godzina i ku swemt przerażeniu spostrzegł 
że zegarek wraz z dewizką zginął bez śladu, 
P szkodowany wrócił się do miasta i tu w 
komisariacie P. P. złcżył odpowiedni mel- 
dinjek, na mocy którego policja posztkuje 
sprawcy kradzieży. 


NIESUMIENNY PRACOWNIK. 

Żwańskiemy Bronisławowi, zamieszkałe- 
mu w P; tbjanić ach przy ul, Warszaw skiej 82 
pracownik jego niejaki Jan Krygier, zamie- 
zkały przy ul, Kilińskiego 35-37 skradł kwo- 
tę 100: złotych w gotówce i zbiegł w niezna- 
nym kierunku, O fakcie tym Żwanski doniósł 
policji, która wdrożyła śledztwo i zarządza 
pościę za zbiegłym. 


m 


POZNA] SWÓJ KRAJ. 

Zarząd Oddziału pabianickiego Polskiego 
Tow. Krajoznawczego podaje do ogólnej 
wiadomości, że Poznański Oddział tegoż TO 
warzystwa organizuje zbiorowe wycieczki, 
w których mogą wziąć udział į mieszkańcy 
Pabianic. 

W dniach 21 — 30 czerwca odbędzie się 
wycieczka, która zwiedzi; Polesie, Nowo- 
gródczyznę, Wilno, Wigry, Warszawę. 

25 — 30 czerwca druga wycieczka zwit- 
dzi: Pomorze + Morze Bałtyckie. W dniach 
od 2 do 22 lipca odbędzię się kurs wędrowny 
z metodyk: ą wycieczek szkcinych i krajoznaw 


czych, dn. 2 —'8 lipca: Czarnohora, Hucul- 
szczyzna, dn. 2 — 10 lipca Częstochowa, 
Kielce, Góry $w. Krzyskie, Ojców, Kraków, 
dn. 2 — 22 sierpnia kolonia krajoznawcza I 
wypoczynkowa w Uścieyrkach na Pokuciu, 
dn. 2 —l4 sierpnia kolonia krajoznawcza | 
wypoczynkowa w. Uścierykąch na, Pałuelu, 
dn. 2 — TĄ sierpnia Lwów, Halicz, Zgies 

czyki, Chocim i w dniach od 1 do 14 sie emma 
Wycieczka krajoznawcza do |ugosławii. Za- 
igteresowanym bliższych szczęgółów udziela 


sekretariat Oddziały  Pobianickiego Tówóśe 
rzystwa w każdy wtorek od godz. 18 do 20 
w lokalu Towarzystwa przy ul. św. Jana I 


l-sze piętro, 


ZASŁABNIĘCIE NA ULICY, 

Storćzowski Fiszer, zamieszkały przy PI 
Dąbrowskiego :5 zasłabł nagle na ulicy Grobel- 
nej, Pogotowie ratunkowe  przewiozło go do 
szpitala miejskiego. 

Berzenfe'd Beniamin, zamieszkały przy PI. 
Dąbrowskiego .15 uprawiał w swym - sklepie 
handel w godzinach zakazanych. Pociągnięto g9 
do odpowiedzialności karnej, 


Z LIGI MORSKIEJ I KOLONIALNEJ “ 
Oddział, w Pabianicach. 

W dniu 9 czerwca rib, został zorzanizówa” 
ny na terenie naszego miasta Lokalny Komitat 
„Tygodnia Morza”, 

Przewodniczącym komitetu został p. preg 
dent Futyma Bolesław, przewódniczącym sek 
cji finansowej dyr. Hans Bolesław, przewodni 
czącym sekcji propagandowej dr Eichler Wł 
told, przewodniczącym sekcji  organizacyji 
dyr, Pawelczyk Franciszek, Sekretarzem Kom 
mitety — p. Gertner Edward, 


CO NAS PO PRACY ROZWESELI? 

Miejskie kino Oświatowe przy "ul. Gda 
skiej Pow do niedzieli włącznie pis 
ny film p, t. Melodie z nad Dunaju", FM 
wiedeński sda czarownych melodyj, 


INDY WIDUA Z PEŁNYMI WORKAMI 


choroby weneryczne i skórne przyjm. codz. od 10—12 : od 5—8 po poł 


5 ZŁ TRWAŁA ondulacja, skręcone i eru- 


ŁÓDŹ, 11. 6. — Pewnego dnia przy ulicy 


i ( i Dr med. be loki, Kilińskiego 199, róg S<natorskiej | Rzgowskiej Nr. 1 zauważono dwóch osobni- 
Pierackiego & (Ewangelicka) S GAWINSKIĘCEh ti o C | ków, kręcących się koło komórki i okien rze- 
przyjmuje od 12.30 — 1.30 i 5 — 8 wieczór . —-—- ——-—-——— tnika IRF SANNE 

Położnictwo i choroby kobiece |5 ZŁ TRWAŁA ondułacja, skręcone i grube Byli to Lajp Wysocki i Mojsze Chomik. 

Dr_ wód, Bałucki Rynek 3 telef. 148-80 |loki, Łódź, Kilińskiego 199, tel. 193-24 W yepck obserwował przez okno mieszkanie 

L rtzyjmuje od 4—7 wieca. Czesław“ anuierów, a Chomik pilnie szukał czegoś e 

p „Czesław . eo licy komórek. Po jakimś czasie inny lo- 

s - = dtor tego dom ńdział ic zhów, jak z 

choroby skórne, weneryczne | seksualne, 5 ZŁ TRWAŁA ondulacja, grube, naturalne |5 ZŁ. TRWAŁA ondulacja, grube matural= w ypchanymi w an ai E N, Mice, 
Zawadzka 10, tel. 106-30. nie. |1oczki w zakładzie fryzjerskim „Stanisław* |ne loczki, wykonuje zakład fryzjerski „Bo- 


przyjmuje od 9—11 rano i od 5—8 w. w 


Nie zwróconoby napewno na ten fakt zby 
dzielę i święta od 9—1 po poł 


Główna 33, tel. 232-33. gusław*, Abramowskiego 15, tel. 261-31. | tniej uwagi, gdyby nie to, że na drugi dzień 


ZŁOÓDZIEJSKA $PÓŁKA PRZED $ĄDEM 


Sandler zauważył brak 4-ch skór warto 
74 zł. 

Wtedy przypomniano sobie wygockiegi 
i Chomika i zaaresztowano ich, stawiają” 
w dniun w czorajszy m przed Sądem. 

Mimo, że nie przyznali się do winy, 
wód sądowy wykazał, że jednak nie K 
ny jak tylko oni są sprawcami K kradzi€ 

skazał ich za dokonane przestępstwo 

miesięcy więzienia. 

Ze Waled na dotychczasową niekaróć 
ność obu oskarżcnych, zawieszono iM 
| konanie kary na 5 lat. 
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„ECHO: 


NAJMNIEJSZA REPUBLIKA GLOBU. 


„Ukryte państewko. 


Wojna karła z potęgami świata, 


Rimini, w czerwcu. 

Niepodobna, będąc w Włoszech środ- 
kowych nie wsiąść w Rimini do pociągu, 
kursującego stąd po jednej linii kolejo- 
wej, dochodzącej do republiki San - Ma- 
rino. 

Jest to najmniejsze z samodzielnych 
państewek świata, a początki jego dzie- 
jów są dawniejsze od innych państw eu- 
ropejskich. 

Położone jest o jakieś 15 kilometrów 
0d Adriatyku na przykrym zboczu Apeni- 
nów, pomiędzy prowincją Forli į Pesaro e 
Urbino, 

W III wieku po Nar. Chr. jakiś świąto- 
bliwy Dalmatyńczyk z zawodu kamieniarz, 
imieniem Marinus, tu znalazł schron jako 
pustelnik. Sława o jego cnotach dotarła je 
dnak do okolicznych mieszkańców, którzy 
Po jego śmierci, dla uczczenia cichych a 
Wielkich jego zasług, wznieśli na skali- 
Styn szczycie w miejscu gdzie znajdowała 
się jego pustelnia, klasztor. Przy klaszto- 
rze powstała gmina a gmina zapoczątkowa 
ła państewko, które nigdy nie miało suwe- 
Yena. 

Terytorium 
mierzy zaledwie 
we. 

Ostatni spis ludności podcyfrował 
sumą 13.380 mieszkańców. 

Religia panująca jest rzymsko-katoli- 
cka. Ludność uprawia każdą piędź ziemi. 
Głównie żyje z hodowli; bydła, wytłacza 
oliwę, produkuje niezłe wino, próbuje eks- 
Ploatacji jedwabników i dostarcza kamie 
nia budowlanego. "żę 

Na mocy zawartego sdjłuszu San = 
Marino przyjęło opiekę Włoch, zachowu- 
jąc absolutną samodzielność í, niepodleg- 
łość, N 
* Reprezentuje rząd dwóch 
Czy kapitanów, wybieranych na półroczną 
adencję, z obawy, by zakosztowawęzyj 
Władzy nie zechcieli jej uzurpować ze sz 


republiki San - Marino 
64 kilometry kwadrato- 


się 


; ‘Dobra `N | 
pasta do zebów! 


| Cayści 
| gruntomkie. 
* Chroni emalie 


Maria Hempel - Gierdawa 
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Powieść sensacyjna 


Policja polska 
na studiach w Berlinie. 
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Jerzy załamał ręce. 
— Na miłość Boską! Kobieto, co ty robisz ze sobą! 
Sama urabiasz wyrok na siebie! Sama się potępiasz! Sa- 
Jua pakujesz się do więzienia! 
— Nie mogłam zaprzeczyć, — powiedziałam przecie 
to okropne zdanie. 
— Halu, błagam cię raz jeszcze, błagam cię w imię 
Janka, który cię tak bardzo kocha i zagryza się twoim 
nieszczęściem, błagam cię na naszą przyjażń wieloletnią 
— powiedz jutro całą rzeczywistą prawdę. 


jutro do przebycia — a potem będzie spokój... 
mnie... nikt nie będzie o nic pytał... nikt nie będzie drę- 
czył... A przecie miałam dosyć czasu, aby myśleć, my- 
myśleć... 
szczęścia... „Jdź już. 


„śledczemu?.. 
— Owszem... ja” 
— Jakto?! Sama o tym opowiedziałaś!.. 

` 


dą wysoce demokratycznego ustroju. 

Zwierzchnią , władzą jest tak zwana 
Wielka Rada, składająca się z 60 człon- 
ków: 20 przedstawicieli szlachty, 20 mie- 
szczan i 20 chłopów. 

Wybory do niej odbywają się przez po 
wszechne, tajne głosowanie, co sześć lat. 

Wielka rada wyłania z siebie „Radę 
Dwunastu“, będącą organem władzy usta- 
wodawczej. 

Herb państwa przedstawia na niebie- 
skim polu trzy zielone góry, na każdej 
stoi srebrna wieża z czerwonymi wrotami 
i zatwniętym na szczycie srebrnym strusim 
piórem. U dołu na znak, suwerenności ko 
rona nad dewizą: „Libertas“ (wolność). 

Armia liczy 950 żołnierzy i 38 ofice- 
rów. Armata jest tylko jedna i służy do 
wiwatowania. Cała ludność męska w wie- 
ku lat od 16 do 55 należy do pospolite- 
go ruszenia. 

San - Marino wprowadziło monopol na 
tytoń i sól. Pocztą, telegrafem i czynno- 
ściami celnymi zawiadują w myśl umowy 
Włochy. Państewko ma własną mennicę, 
w której biją monety miedziane, będące w 
obiegu i we Włoszech, aczkolwiek nawet 
sami San-Marińczycy wyżej cenią walutę 
italską. 

San - Marino ma własne marki poczto- 
we. Udziela tytułów szlacheckich i ma 
dwa ordery. 

Stan finansów miniaturowej rzeczypo- 
spolitej może być wzorem: San - Marino 
jest absolutnie samowystarczalne, nie ma 
długów i nie wie, co to pożyczka ani we- 
wnętrzna, ani zagraniczna. Budżet, oczywi 
ście nader skromny, pokrywają z podat- 
ków. 

Na przestrzeni dziejów San - Marino 
zawierało wielokrotnie traktaty ochronne z 


konsylów, |iwłochami, Belgią, Niderlandami i Anglią. 


W czasie Wielkiej Wojny, solidaryzu- 
jąc się z Włochami, opowiedziało się, po 
stronie Ententy, W niektórych państwach 
zagranicznych mają konsulów, na przy- 
kład istnieje konsulat w Monachium. 


Skóra 


wzmocniona 


NIVEA 


opala się 
łatwiej i 
piękniej! 


Czy możesz pozwolić, aby rzucał na ciebie tak potworne 
pszczerstwo, siebie wybielając?! 
wszystko, Możesz na sprawie podać te okoliczności, a 
moją będzie rzeczą wytłumaczyć 
nie uczyniłaś tego i przekonać 
twoich zeznań dodatkowych. Czy zrobisz to jutro? 
gam cię zrób! 

— Nie, nie zrobię. Zresztą powiedziałam ci już; mo- 
ralnie czuję się winną tego kalectwa. (To okropne prze- 
kleństwo! Nie mogę go zapomnieć!.. 


Jest 


Mam nadzieję, że nie wyznałaś 


, 5 
"Wn 


ź 


Zapytana — nie zaprzeczyłam. 


A ja cię proszę — nie męcz mnie. 


Czuję się winną 


Halu, więc mnie pozwól mówić! 
Nie męcz mnie... 


— A jeśli wbrew twojej woli będę mówić dla twego 
go dobra? 


Nie zrobisz 


dobre chęci... 


jeszcze czas 


dlaczego do tej pory 
sędziów o prawdziwości 


tego sędziemu 


Jeszcze jest 
Zamkną 


tego strasznego nie- 


tego. Idź już... Dziękuję ci bardzo za 


Stolica o nazwie San-Marino jest jedy 
nym miastem. Poza tym jest jeszcze osiem 
wsi. ; 

Stolica stoi na skalistej gōrze Monte- 
Titano. Składa się z przedmieścia Borgo i 
położonego o 240 metrów wyżej właściwe 
go miasta. Opasane jest ono wałem ochron 
nym, ma pięć średniowiecznych kościołów, 
z których kościół Kapucynów posiada sław 
ny obraz nieznanego malarza, przedstawia 
jący zdjęcie z Krzyża, 

Zamek Wielkiej Rady zbudowano na 
najwyższym miejscu. Na trzech jego wie- 
żach powiewają biało-niebieskie flagi na- 
rodowe. 

Miasto stołeczne, źle budowane i źle 
zabrukowane ma ulice tak strome, że do- 
stępne mogą być tylko dla mułów i osłów. 
Szczyci się szkołami średnimi, bogatą Bi- 
blioteką miejską i Muzeum. w którym 
wśród innych zabytków przechowywany 
jest ze czcią sztandar Garibaldi'ego. któ- 
ry w roku 1849 w San-Marino znalazł 


schronienie. 
Turzański. 


Miedzynarodowy Kongres Rotary-Clubów. 


W. Nicei został uroczyście otwarty przez /zrezydenta Francji Lebruna Międzynarodo 
wy Kongres Rotary-Clubów. (Rzut oka na wspaniałą bram- powitalną u wejścia do 


ogrodu Alberta I-go, zbudowaną specjalnieną cześć uczestników Kongresu w Nicei). 


na jało. 
Jego wiara i pewność działała 


jemu dawała natchnienie, które 


Bła- 


go chaosu, wrócił mu sen, apety 
brał się do pracy po powrocie, 


uszy, nie było czasu na jałowe rozmyślania. 


Z trudem znajdował czas 


i poprosić, aby przyszła do niego. 


zastukała dyskretnie 
drzwi, Jerzy leżał na tapczanie, 


skał Lili na powitanie. 
Zapalając papierosa, 
rzawszy na książkę, sięgnęła po 
* — Co to jest? 
— Łatwo się domyśleć: 


zaśmiał się Jerzy swobodnie. 


— Tak... — odpowiedziała z westchnieniem — i ła- 


two 


szła: jutro przecie jest sprawa tych 


w szczęście, jakie mu w jego zawodzie dotychczas sprzy- 
Nigdy nie przystępował do obrony z nieufność 4. 


wiedniejsze słowa, najbardziej udatne zwroty i argumenty 
pozwalało umiejętnie i błyskawicznie wykorzystać każdą 
sytuację. Więc i teraz skupił swoją wewnętrzną energię, 
aby tylko potrafić odpowiednio ustosunkować się do sy- 
żuacji i z innej strony głęboko opanować materiał. W wy- 
siłku obecnej pracy myślowej dopomógł mu niezmiernie 
doskonały odpoczynek nad morzem. 
zrównoważonymi, z myślą jasną, 


dla zakochanej i bardziej 
niż kiedykolwiek czułej Lili. Chwile z nią spędzane, u niej 
lub w jego dyskretnej garsonierze — dawały mu odpo- 
czynek po pracy, lekkie i niefrasobliwe — były 
cznią wypoczętej energii do dalszego działania. 
miał trudniejszą sprawę do obrony, 
spędzić wieczór z -Lili, robiąc sobie tym sposobem wa- 
kacje dla mózgu i kurację dla nerwów. 

Gdy 


I tym więc razem także postanowił zadzwonić do Lili 
łożył książkę na bok, otworzył drzwi i serdecznie uści 
usiadła 
moja najczęstsza lektura! — 


się domyśleć dlaczego dzisiaj 


Á A Z O 


Pogardliwe słowo „polaco” 


zaczyna przechodzić doprzeszłości 


Z prawdziwą przyjemnością czyta się 
coraz częściej w prasie argentyńskiej ży- 
czliwe artykuły o Polsce i jej znaczeniu 
międzynarodowym, o sprawach gospodar- 
czych i społecznyca. Fakt ten jest o tyle do 
datni, że do niedawna było zupełnie głucho 
o Polsce, co więcej — jeżeli się ukazał ja- 
kiś artykuł, to był sprzeczny z rzeczywi- 


WEF YJ 
Só 


Z KOGUTKIEM 


wsowa ból, pieczenie, nobrzmienie nóg, zmiękcja 
odciski, które po tej kapieli daja się usvnąć, nawe? 
poznoksiem. Przepis użycie na opakowaniu, | 


| 
| 


z nek zk REKI 


Ale dlaczego 
Czy dla tego, 
zawsze na słuchaczy, a zależy? 


podsuwało mu najodpo= 


Wrócił z 
pozbył się wewnętrzne- 


nerwami 


ti humor. Z energią za- 
zakopany był w niej po 
coś w sobie. 


żadną sprawą 
jęcia się moją 
le 


odsko- 


llekroć 
lubł w przeddzień 


lutką?! Nie 
Usiadł koł 
Raptem Li 


do 


studiując kodeks. 


zakonspirowanych 
Od- cham!.. 
znana mu 
— Jestem 


nią z zapytaniem: zego 0 tym 


— Pobierz 


aj pr sta do jej ust. 


na tapczanie, a spoj- 


jerzy wyszedł  zgnębiony i głęboko zafrasowany. — Tak, jutro jest sprawa  Świreckich.. dp — Jur... 
Egzaliowany upór nieszczęsnej kobiety wytrącał mu broń wolno w zamyśleniu. A potem żywo dodał: — Ale prze- 
Do Berlina przybyło 3-ch ofice- z dłoni. Odpadały najsilniejsze, najpewniejsze argumen- cie o tym nie będziemy mówić: Chcę od niej odpocząć! i uciekła, 
rów Polskiej Policji Państwowej, ty konkretne; pozostawała do rozporządzenia krąso- — Wiem... znam twoje zwyczaje... Ale pewiedz mi 
Ceim przestudiowania na miej- mówczą woda! jednak: czy myślisz, że sprawę tę wygrasz? Dz 
ica organizacji i metod pracy po- — Ha, trudno — pomyślał — ostatecznie miałem — Gdybym nie miał tej absolutnej pewności — nie się Lil 
S ar are ei e Tiel R trudniejsze i gorsze sprawy do obrony i wybrnąłem. Na brałbym się co niej. iesp 
<erów naszej Policji so pomini- ESAR ENEY jak to bywa, ukit Md, bees dy AB trad . ps A jezeli przeg gaj R mr etz a el 
kiem poległych policjantów menty, które potrafię dla siebię wyzyskać. se asi i 
w Bertinie, Jerzy wierzył w swoją dobrą gwiazdę, wierzył l — Wtedy stałaby się krzywda niewinnej istocie. 


R 


— Bo ciebie obchodzi osobiście... 
przecie fascynująca historia,.. 
— A ty pójdziesz 
swoje krasomówstwo, 
pytał Jerzy wesoło z żartobliwym patosem w głosie. 


Lili siedziała 


— Lili! Có 


moim promyki 


2 niej 


li zarzuciła mu prawie 


Lili spojrzała na niego bystro i 


emy się, dobrze? — zapytał 


Lili zerwała się, blada, ze ścią 
Nie 


wszystko. 


do widzenia.. 
Wierz, że kocham:cię ponad 


stością, b. często napisany na szkodę opi- 
nii polskiej. 

Na czoło przyjaznej nam prasy, wysu- 
wa się największy dziennik w Argentynie 
„La Prensa“, o nakładzie około półmiliona 
|egzemplarzy. Często spotyka się w nim mie 
tylko krótkie notatki, lecz całe biografie, 
jak np. Marszałka Śmigłego-Rydza i innych 
sławnych Polaków. „La Prensa" umieszcza 

|nawet całe stronice ilustrowane, przedsta- 
| wiając w jasnym świetle zabytki sztuki i 
kultury polskiej, rozwój portu Gdyni, po- 
byt „Daru Pomorza” w Buenos Aires, zdo- 
bycze alpinistów polskich itp. 

W ślad za „La Prensa“ idą inne pisma 
równie potężne, jak: „La Nacion“, „La Rā- 
zon", „El Mundo”. nawet „Critica“ — do 
niedawna wrogo usposobiona — zamiesz= 
cza ciekawe artykuły o Polsce. 

Prasa argentyńska również życzliwie 
odnosi się do emigrantów polskich, przyby= 
wających do Argentyny, podkreślając piło- 
nierstwo rolnika polskiego, pracowitość, 
przywiązanie do ziemi i stronienie od wszel 
kich haseł wywrotowych. / 

Takie stanowisko. prasy. argentyńskiej 
wpływa dodatnio na życzliwe ustosunkó- 
wanie się opinii publicznej ‘do polskiego 
wychodźtwa w Argentynie, stwarzając tym 
samym lepsze warunki bytowania. Pogar= 
dliwe słowo „polaco“ zaczyna należeć do 
przeszłości. 


skonale | 
czyści zeby | 
Wzmacnia dziąsła | 


WARSZAWSKIE 
ABDRATORIUM CHEMICZNE SPAK 


om Ma o W A A O 


ii 


upierasz się przy tym, 
że, jak wiesz, specjalnie i osobiście mi ną 


że mam przegrać? 


niej | ! 
— Nie, nie... — zaprzeczyła Lili nerwowo — nie t- 
pieram się przy tym... Ale coby było, gdyby tak było?., 
— Nie wiem. 
Ale dlaczego ciebie ta sprawa specjalnie tak interesuje? 
| 
| 


Nie dopuszczam takiej ewentualności. 


A poza tym. to 
Wszyscy o niej mówią... 


Jutro w sądzie będzie pewno masa publiczności,.. 


jak pięknie rozwinę 
tłumy ?.. — 


posłuchać, 
jak będę czarowa 


poważna i jak gdyby wałżąc 


milcząc, 
iż to za powaga i przejmowanie się! Przed 
nie obserwowałem u ciebie takiego prze- 
pracą! Cóż to się teraz dzieje z moją mā- 
zachmurzaj się! Jesteś przecie naprawdę 
em w pracy i życiu! 


przytulił do siebie i zasypał . całą 


twarz pocałunkami. 


rozpaczliwym ru- 


— Jur... mój drogi Jur... Ja dopiero teraz, dopiero te- 
raz zdałam sobie sprawę, jak bardzo i naprawdę cię ko- 


Jerzemu wydało się, że w głosie Lili-brzmi jakaś  nie- 
u niej do tej pory nuta. 


więc bardzo szczęśliwy, malutka! Ale dla- 
mówisz tragicznie? Nie ma nic w tym tra- 


ja też mam ci coś do powiedzenia 


z niepokojem. 


i przytulił u- 


gniętą bólem twarzą. 


zatrzymuj... nie. pytaj... 


Odwróciła © się 


y 


R 
e 


[LTM 


LI 


wicie tramwaje 
_ współpracę z elc 
| wą. Współpraca 
z tramwaju E.K.D 
go i odwrotnie z tr: 
kolei dojazdowej. Bile 
ny będzie oczyw iście 
miasta i będzie k tąłowa 


Gmina m. st W arszaw y nabyła już 
„grunty pod bqdowę nowej wielkiej elek- 
trowni, która zasilać ma prądem nie tyl- 


ko stolicę, ale także okolice podmiejskie. 
Grunty te przekazało miastu ministerstwo 


komunikacji. Place ò obszarze blisko 10 
|, ha przeznaczone pod nową  elekrownię 
_ znajdują się na Żeraniu na stronie pra= 


skiej brzegu wiślanego, Już w najbliż- 
szych tygod niach rozpocznie się niwelacja 


kyeh gruntów. 
- PRZEP OWIEDNIE! 


Teliti Ci brak energii, 

toli ciorpinz moralnie przyjdź! 
Poznnzg ovoblicio wielkiego  BiArcA, 
uczonego mędrca, doskonałego znaw- 
cę duszy ludzkiej, autora wielu prac 
naukowych, podektowk Szytllera-Szkol 
nika, pzychogra Obejrzysz 6z0= 
reg Jego & „dego naukowych. 
Przejrzy iz wielki wlbum protokulów, 
odezw 4 podziękowań najwybilnioj- 
szych ludzi świata, On określi Twój 
ae, zdolności, przez Me, powie kim jos- 

04, kim być Może nz, poradni jak żyć 1 postępować 
| by zwycięsko przeciwaławić sią losowi. A ponadto 

 wyblerze szczęśliwy numer losu Loterii Państwowej 
1 wskaże, m takowy można nabyć, Podaj dato 
urodzenia, przysyłaj fndnego opa rod 

Na niewielka tlośó wybranych prés redakt 
Szyl)erm= Śzkolnika nurńorów padło mnóstwo wyma 

Jdzet — 2 braku miejsca podajemy tylko niektóre: 
f Baloerek, Nowa Wieś k. € hotz. Karola Miarki 

= 10.000 sł.; W: Barnnowica, Gdynia, Wysockiego 85 
A 6 = 10.000 ali Józef Boguata wa! dd, Wilna Ostrob ra 
maka 11-6 — 100,000 zt: M, Madcjówna, Btunialawów, 
 Romanowskę 9 — 100.000 uł; Je Morzyńmka, task, 

ncja kolejowa — 10.000 gt; : W. Plątkiewiez, Kra- 
sk: Zaleskiego 24 m. 2 — 10.000 zł. Bain April, 

ul. Focha 7 — 10.000 sti Jan Macias, Kurów 
EARN Wiktoria 6 — 24.000 zl: W. Piechowe= 
T Czestochowa, PPT 18 — 78.000 zt? I M, 
noar shies n ieprzem — 70.000 zł. W. 
| Każmierczak, Wojkowice Komarn e, Okrodów 1,1 — 
(25,000 mł. Jeżeli wątpiez w nutóntycznońć podanych 
potwierdzeń, možes się zwrócić do powy 'żazych osób, 
podając swój adres 1 załączając znaczek pocztowy na 
odpowiedź, = Médium Kvlgny pod wpływem Jego ra 
r gratii otgadnia Twoja imle, nazwisko, wynzczególni 
nsjważniejszą fakty źycin, opowie na pomyślaną py 
umia. Przyjęcia cództennia, Przyjdź osobiście lub po 
ia daj gate urodzenia, otrzymasz horoskop astrologicz- 
i ny bes żndnej dopłaty, Załącz ogłoszenie i GO groszy 
znaczkamj pocztowymi, 

UWAGA: wszystkię poprzednio wybrano przeze- 
mnia numery wa już nieważne do następnej Loterii 
Państwówej, Podaj datę urodzenia, bozpłatnio wska 
Hepni” odpowiedni, szczęśliwy numor losu do na- 


ej Loteri Państwowej, 
WARSZAWA, radnkeja „ŚWITu, Żulińskiego 0, 


L 
i 
i 
równowagi, jā- 


| 


| 
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Ka. 
pras 
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Nie wszyscy Chyba wiedzą, że już w końcu 
czerwca bodzie można bardzo tanim kosztem 
wyjęchnć na urlop, Urlopy można (Syst w 
kraju, jak również zagranicą, Warunki są bar- 
dzo korzystne i dostępne dla w szystk [ch. Na- 
leży tylko zawczasu zaopatrzyć si ię w szczęśli» 


| 
| 


Z Katowic donoszą? 
U komisarza demobilizacyjnego w Ka- 
E towicach odbyła się konferencja w sprawie 
łośnego strajku okupacyjnego, jaki wy- 
Pic miesiąc temu w fabryce porcelany | 
| „Giesche'* w Katowicach-Bogucicach. W fa 
T bryce tej porzuciło pracę około 800 robo- 
| fników, żądając m. in. znaczniejszej pod- 
_ wyżki zarobków. 


ij 
| WILLIAM DUDLEF. 


Brylanty lady Morton. 


Każdy, kto był w Edinburgu, musiał 
słyszeć o banku Davidsona, którego wla- 


F ściciel Harry Davi idson należał do na jbar= 
| dziej znanych w mieście osobistości. 
Miał on dwu syn ów: Geralda, typowe- 


go zdrowego, mło 
od urodzenia upośledzonego na ciele, 
T się potem okazało, i nie całkiem normalne- 
go pod względem limysłowym. Smutne by 
| to jego życie. Matka umarła młoda, a oj- 
T ciec zdawał się żywić do nieudanego chł p 
ca nieprzezwyciężoną odrazę. 

Jedna tylko osoba darzyła go serdecz= 
nym przywiązaniem: była to siostra jego 
| ojca, lady Morton, wdowa bar 


lzo majętna 
Dama ta była dość ekscentryczna. Wła 


iego Szkota, j Oskara, 


if 


ajak 


T śnie wprawiła rodzinę, zagorzałych angli- 

T kanów, w osh pienie, oznajn ając, że gdy 

F tylko znajdzie żonę dla Oskara, natych- 

miast przyjmie katolicyzm i wstąp pi do+kla- 
| sztoru. 

5 zoniani H r włiniała 

Sam pomysł ożenienia niedorozwinięte- 

T fo młodzieńca wydawał się wszystkim je- 


dnym więcej dziwac 

Otóż Oskar zake 
pięknej Mabel Gar 
niedawno doktora 
| szeć nie ch n 7 
Fi odtrącony kaleka vpadi Wj 
jj 


1 


4 =- 


ciała [6] pod 


Życie dra w kilku wi Etic 


- W najbliżs zych dniach mieszkańcy Sto 
licy doczekają się bardzo I wal inowa- 
cji w komun ika Na? 3 
dojazdowych ki 


| prow, adzońo również szereg 


|Krafeczkci. 


=D 


N; 


Lit 


dzkość śpieszy się. Nie bardzo w 
lomo ku czemu i dlaczego, al 5 żyjemy 
pośpiechu. Nikt już dziś nie ma czasu na 


powolne tempo przedwojenne, człowiek w 
środę żaręcza się, w czwartek ma dziecko, 
a w sobotę już bierze ślub — słowem nie 
należy się dziwić, że istnieją obecnie po- 
otowia, - o. których dawniej człowiekowi 
nawet się nie śniło, i jedyne pogotowie, to 


było pogotowie chorobowe. 


Tak jednak było dawniej. Dziś, prócz | g 
wgotowiaą ratunkowego dla chorych, po- 
siadamy również pogotowia krawieckie, po 
gotowia elektryczne, pogotowia radiowe, 
pogotowia zduńskie, pogotowia gazowe i 
Bóg wie jakie jeszcze. 


I zupełnie słusznie, Nie mamy czasu na 
zbyt długie czekanie. Kto posiada jedno 
tylko ubranie i został nagle zaproszony na 
wytworną kolację, musi mieć to ubranie 
odprasowane od razu. Komu dymi się z 
pieca, chce mieć piec naprawiony jeszcze 
dziś, zamiast jutro, zanim się uwędzi. 


Ale jeśli już idziemy tak stanowczo na- 
przód w systemie pogotowia, to rozszerz- 
my jedńak ten system j na inne, niemniej 
ważne dziedziny życia codziennego. Gdzież 
jest — na ten przykład — pogotowie mał- 
żeńskie? Cóż ma robić biedak, który w 
czterdziestym ósmym roku życia nagle zgłu 
piat na moment i przyrzekł ożenić "się, po 
wytrzeźwieniu zaś stwierdza, że jednak nie 
powinien był składać takiego przyrzecze- 
nia! A tymczasem ślub już dziś po połu- 
dniu! W nowoczesnym społeczeństwie po- 
winna więc istnieć instytucja pogotowia 
małżeńskiego, Kilku młodych bezrobotnych 
ludzi dyżuruje w dzień i w nocy w specjal- 
nym lokalu, czekając na telefoniczne zgło- 
szenia ludzi, którzy się rozmyślili oraz zgło 
szeńią podstarzałych mężów, którzy zbyt 
późno zorientowali się, że spóźnili się z mał 
żeństwem o Kilka lat, 


Ale pogotowie małżeńskie nie jest je- 
szcze tak bardzo palącą koniecznością, jak 
pogotowie finansowe. Jest, naprzykład, pier 
wszy, Z pensji pozostało 32 złote groszy 76. 
A płatności jest na złotych 379 groszy 98. 
I cóż wówczas ma „czynić biedna ofiara za- 
liczek? Wierzyciel nie chce dłużej czekać 
i grozi natychmiastowym oddaniem wyro- 
ku do komornika. I oto nagle świta ratu- 


| Z 
Ważne dla wyjeżdżających na urlop. 


wy los z kol ektury J. Wolanow, Łódź, Piotr- 
kowska 11 lub 72, koszt niewielki, a możli- 
wości kolosalne, Zamiejscówi mogą otrzymać 


szczęśliwe losy na zamówienie listowne. Kon- 
to P.K.O. Nr, 141795 


EC Z RIC CO O R 


Podwyżka płac w fabryce porcelany 


ip oyciestwo 800 robotników. 


wszystkim robotnikom, płaconym na dniów 
kę i robotnikom młodocianym podwyższo- 
no zarobki o 10 próc. Niektórym robotni- 
köm pi OdWY) ższono natomiast zarobki od 25 
groszy do 2 zł. na dzień, W fabryce prze- 
technicznych 
zmian, które ułatwią robotnikom . pracę. 
Obecnie obowiązujące stawki akordowe 
nie będą zmieniane przez jeden rok. 


T W wyniku przeprowadzonych narad F 
A —000— 
LJ 


szą, niż dotychczas, depresję nerwową. 
Przestał sypiać i jadać, i całymi dytami nie 
odzywał się ani słowem. 

Lady Morton nie dała za w ygraną i po- 
stanowiła za wszelką cenę doprowadzić 
miss Gardiner do zaślubienia nieszczęsne” | | 
go a ukóchańiego bratanka. 

Na wielkim obiedzie wydanym przez dy 
rektora Davidsona, oznajmiła wobec wszy- 
stkich, że ceduje na Oskara sto tysięcy fun 
tów szterlingów, a także przeznacza wspa- 
niałe brylanty, wartości pięćdziesięciu wj, 
-|sięcy funtów, dla przyszłej jego żony. 

W parę dni potem w „rubryce towarzy- 
Skiej“ majpoczytniejszego dziennika, uka- 
zała się wzmianka o mającym wkrótce się |< 
odbyć ślubie Oskara Davidsona z Mabel 
Gardiner, 

Mlody 


SZCZE 


s 


a 


czlowiek pod wpływem swego 
ścia był jak odrodzony, zdawało się, 
że obudziły się śpiące dotychczas jego wła 
dze umysłowe. 

Narzeczona, zajęta wyprawą, 
wiałą z przyjaciółkami o przepysznych 
lantach, których miała się stać posiadac 
ką, lady Morton zaś z upragnieńiem cz 
i 


a slubu, by ròzpocząć nowicjat kla- 


rozina- 


bry 


2- 
Oa 
ała d 


sztory. 


Akt darowizny był już sporządzony i 
miał być podpisany w dniu zawarcia zwią- 
zku si ńskiego, to jest t5 listopada 

Lady M wton przybyła do brata, by pôd 
jego dachem spędzić ostatnie dni życia 


KF W -TAKSOWCE 


CIENIE TERT ATTE 


„,ECEOQ* 


się bec 18-letnią Rozalię Jarosz, 


nek: pogotowie. finansowe! Dzwoni 
z więc, po pięciu minutach zajeżdża pancer- 
na karetka — kasa pogotowia i stecjakny | 
wysłannik pyta: 

— Ile pańu potrzeba w tej chwili go= 


tówki? — Po czym wypłaca żądaną sumę, 
bierze pokwitowanie i odjeżdża, 

To rozumiem. To byłoby życie! Ponie- 
waż, nie wątpię ani na ch wiłę, iż pows 
łoby kilka pogotowi konkurencyjnych, więc 

zdy eA Y, zaczęłoby nas mor fdować o 
zwrot poty yczonej sumy, ñ agłej pomocy u- 


sta- 


życ zyłoby drugie pogotowie, następnie dla 
oddanią „dru ridmu — trzecie, potem czwar- 
te, piąte Í td, aż wreszcie znowu pierwsze 
dla ostatniego i tak w kółeczko. 


Możnaby zorganizować jeszcze wiele 
innych instytucyj typu „pogotowia“, sto- 
wem pieniądz leży na ulicy, należy go tyl- 
ko podnieść. Jest jeszcze m. i. miejsce na 
„pogotowie narzeczonych", pogotowie na- 
senne, pogotowie śmierci dla samobójców 
i td. Najwię kszą frekwencją cieszyłoby się 
pogotowie pracy, ale któż odważy się ta- 
kie pogotowie założyć? 


GENOWEFA. 


Wina leży po stronie Ligi Turystycznej. 
Gdyby nie propaganda turysty ki, zapewne 
nigdy 24-letnia mieszkanka Ursusa pod 
Warszawą nie w padła by na myśl, aby przy 
jechać do Łodzi i zwiedzić to piękne, sym= 
patyczne miasto, Tą mieszkanką była Ge- 
nowefa Pietrzyk, 


Genowefa posiada silnię rozwinięte wy 
czucie turystyki, ale dość niezasobną kie- 
szeń, Jakoś dostałą się do Łodzi i stanęła 
przed problemem: w jaki sposób zwiedzać 
miasto? Na piechotkę byłoby to zbyt mę= 
czące, uznała więc, że człowiek inteligente 
ny korzysta tylko z nowoczesnych środków 
lokomocji, wsiadła więc w taksówkę I ka- 
zata się obwozić po mieście. Przyznać trze» 

ba, że zwiedzała dokładnie. Objęchała Ba- 
luty, Chojny, Radogoszcz i td., gdy jednak 
licznik wybił już 17 złotych, przezorny, po 
niewczasie zresztą, szofer łódzki, gAżyCa! 
pieniędzy. d 


I tu zaczęłą się tragedia, Okazało się 
bowiem, że Genowefcią nie ma ani złotów= 
ki, wskutek czego spisano jej protokół. 
Sąd Grodzki skazał Genow Na Pietrzyk 


na trzy miesiące Z 


zawieszeniem. 


Jerzy Krzecki, 


y areszt, 


PRZYGODA ROZTARGNIONEGO PROFESO- 
RA, 


Popularny profesor jednego z wyższych za- 
kladów naukowych znany jest zo swego nie- 
zwykłego roztargnienia. Przed kilkoma dniami 
np. znajomi jego byli poruszeni wizytami,, któ- 
re im profesor złożył z okazji... Nowego Ro- 
ku, Znana jest również przygoda profesora, 
który podczas ulewy chodził po ulicach „trzy- 
mając żamiast rozpiętego parasola, laskę nie 
zwracając najmniejszej uwagi nu deszcz. 

Szczytem roztargnień i xapomnień profeso- |y 
ra (którego nazwisko ze zrozumiałych wzęglę- 
dów przemilczamy) by? jednak dzień oncgdaj- 
szy; włożywszy klucz do dziurki, przez dłuż. 
szy czas potem poszukał go gorączkowo, a nie 
znalazłszy w kieszeni „pobiegł do komisariatu 
gdzie pomniał pò co przyszedł! 

Qcz le zystko wyjaśniło się w ciągu 
krótkiego czasu, 

Znakomity profesor jest zawsze roztargnio- 
ny io niczym nigdy nie pamięta.. O niczym 
z wyjątkiem jednej sprawy: nie zdarzyło mu 
się, aby zapomniał kupić los w kolekturze J. 
Wołanow, Warszawa, Marszałkowska 154. Wy- 
grał kill zakrotnie, i to tak zakorzeniło się w 
Jego pamięci, że nie podlega roztargni eniu. 


zi 


WE 


świ FAOW CY P T NIT A T E 0000070077 
Dnia 30 października odbył się u đy=- 
rektora wspaniały bal, na którym Mabel, 
ulegając prośbom ciotki narzeczonego, wy- 
stąpiłą w. olśniewe ających brylantach, ma- 
jących niebawem stać się jej włdsnościa. 
Na trzeci dzień po bali, mieszkańców 
Edinburga zelektryzowała wiadomość, że 
znaleziono rano lady Morton zamordowa- 
ną w jej pokoju. Brylanty znikły. 
Wieczorem gazety z 1 listopada donio- 
że zaaresztowano w Londynie, w Ho- 
lu sh ida, miss Mabel Gardiner, jako 
mą o zabójstwo i kradzież. 
- Gdy młoda panna stanęła przed sądem, 
opinia wszystkich była przec ciwko niej. 
Ogólna sympatia zwróciła się w stronę 
podwójnie nego Oskara, który wo 
bec do konanej zbr odni stracił nie tylko je- 
lyną kochającą go osobę, ale także mają- 
tek, ofiara mordu nie zd iążyła bowiem pø- 
pisać aktu darow teny, wobec czego spadek 
zecho dził 1 na innych bliższych spadko- 


sty, 


9o 


n jeszcze 


pr 
pf 


świadków okazały się wręcz 


" Gorki d David son oświadczył, że w dniw 


krytycznym na 

Mabel de Oskara, zwracający mu słowo. 
Z kolei 

łą szczegółowo, jak w dniu balu pomagała j 
miss Gardiner kłaść brylantowy diadem, ko 


liig; broszki i bransoletki 
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Naika żyyten: zakopała noworodka 


 DZIECIOBOJCZYNIĘ ARESZTOWANO, UM 
KC) 


Zę Lwowa donoszą: 


Przed kilku dniami Wydział 


Śledczy 
pod 


rzítem zabójstwa i ukrycia zwłok Swego 


nowonarodzonego 


nieślubnego dziec 


ca. 


Aresztowana wypierała się zbrodni, twier- 


dząc 
dale j, 


zrazu, że ktoś dziecko „porwaťt, 


że przyszło na Świat nieżywe i po- 


woływała się na świadectwo pewnej lekar= 


ki z ul. Zyblikiewicza. 


Tymczasem dalsze dochodzenia wyka- 


Co kto woli 


— Wolę mieć tyfus, niż być milionerem? 

— Dlaczeóż to? 

— Bo milionerzy umierają 
chorych na tyfus tylko 6%, 

Przy stoliku kawiarnianym zapanowała o- 
gólna wesołość, Argumentacja p, Władysława 
byłą rzeczywiście rożbrajająca. 

— W takim razie ja cheę umrzeć na milion! 
— wykrzyknęła z zapałem pani Mila į rozpo- 
częła opowiadać, jak to urządzi sobie życie nim 
dosięgnie ją śmierć, która czyha ną milione- 
row, 

Przy stoliku gwar był coraz większy. Pan 
Kazimierz roztaczał przed zebranym towarzy- 
stwem wspaniałe perspektywy „Jakie otwierają 
się przed milionerem, 

— Uciszcie swe zapały — przerwał nagle 
Karol, — Niestety łatwiej jest Władkow! zren- 
lizować swe marzenia 1 zachorować na tyfus 
niż nam zostać milfonerami, A swoją drogą — 
westchnął —— szkoda, że nie można zarazić się 
„milionem” tak jak tyfusem. 

— Wielka szkoda — zgodziła się pani Mila, 
— Bylaby to jedyna pożądana przez wszy- 
stkich epidemia. 

— Którejby nikt nie zwalczał = dorzucił 
Karol. — Eh, —— westchnął — nie z tego. 
Wszystko to są mrżonki, Na pewno ani my, 


RADIO - KĄCIK. 


PIĄTEK, 11 CZERWCA. 
Warszawą I (Raszyn) | 
I inne Rozgłośnie Polskie. 
15.45 Wiadomości gospodarczo 
16.00 Rozmowa z chorymi — te Lwowa 
16.15 Pieśni cygańskie, Podwójny kwartet wokalny 
„Pro -Arto — s Wilna 
16.45 nan ode — rcportaź z Zagłębia Naftos 


wszyscy, a Z 


we 
17.00 tponrri operetkowe w wyoknaniu orkiestry 
Tad, A ereilyńskiego — ta Lwowa 


17.50 Naszą drzewa: „Limiba* — pogadanka è Kra- 
kowa 
18.00 t. ibn ogólna 
18.10 Program ña Lan 
18.15 My yka s ay 
18.50 Ponmfanka nktnolna 
19,00 Koncert solistów 
19.50 Wiądomości. sportowe . 
20.00: Koncert rozrywkowy == g Wilna 
W przerwie około g. 20.45: Dziennik wie. 
czorny i pogadanka aktualna 
2145 „Śląsk w poczji współczesnej* — kwadrans 
poetycki z Katowic 
2,00 Muzyka z płyt 
3250 Ostatnio wiadomości dziennika wieczornego, 
23.00—1.00 Programy lokalne 
Łódź, jak Raszyn, oraz: 
12.20 Parę informacyj 
1355 Mazyka z płyt 
1500 Jak spędzić święto? 
15.05 Muzyka salonowa — płyty 
1542 Łódzkie wiedomości giełdowe 
18.00 Nowości techniczna 


18.45 Łódzkie wiadomości sportowe 
2,00 Muzyka z płyt 


SOBOTA, 12 CZERWCA. 
Warszawa I (Raszyn) 

I inne Rożgłośnie Polskie. 

6.15 Pieśń poranna 

6.18 Gimnastyka 

6.38 Muzyka z płyt 

1.00 Dziennik poranny 

1.10 Muzyka z płyt 

7.15 Audycja dla poborowych 

135 Muzyka z plyt 

8.00 Audycja dla szkół 

8.10 Przerwa 

11.30 Audycja dla szkół 


O czwartej rano, gdy bal się skończył, 
miss Mabel odniosła biżuterię do pokoju 
ciotki, która się wcześniej położyła. 

— ldź już spać — powiedziała do mnie 
moja pani. 

U padałam ze znużenia, skwapliwie więc 
skorzystałam z pozwolenia. Wychodząc, 
słyszałam, jak lady Morton zapytała pa- 
nienki: 

— Czy wszystko położyłaś na miejscu, 
kochanie ? 

— Tak jest — dosłyszałam jeszcze od- 
powiedź. 

Na drugi dzień lady Morton czuła sie 
bardzo znużona. Udała się do siebie zaraż 
po obiedzie, Uważałam za swój obowiązek 
uprzedzić pana Oskara, że pani miewa się 
niedobrze. Przesiedział u niej parę godzin. 
Koło dziesiątej poszłam się dowiedzie C, 
czy nie będę potrzebna, ale zastałam świa- 
tło zgaszone. Sądząc, że pani zasnęła, wró- 
ciłam do siebie, a gdy dziś rano weszłam 
z herbatą, pani leżała ną ziemi bez życia; 
została uduszona wstążką, zaciśniętą do- 
koła szyi. 

Na podstawie innych jeszcze zeznań ti- 
stalono, że miss Gardiner na drugi dzień 


Iszedł z Londynu list od | po balu przyszła około czwartej po polu- 


pai do ciọtki narzeczonego. Pożegnala sw 


i pokojowa la dy Morton opowiedzia- | na parę dni, gdyż wybierała się do Lo: idy- 


nu po sprawunki do w yprawy, Próbowano 
ja zatrzymać do późniejszego pociągu, od- 
chodzącego z pobliskiego dworca Kaledoń 


zały kłamliwość tych twierdzeń, albowiem 
ustalono, że Jaroszówna urodziła żywe 
dziecko i żywcem za wiedzą przyjaciela 
Kazimierza Motyki zakopała je w nocy pod 
jednym z pawilonów na pl. Targów Wscho 


P. 
dnich. Zwłoki żywcem zakopanego nowo- gran; 
rodka odkopano i odstawiono do Instytutu rig, 
medycyny. sądowej. Pod zarzutem współ- ace 

:) ) skieg 
udziału w tej Hedi ti aresztowano również i 


i Motykę. 


którzy tak bardzo pragniemy zostać milionera- 
mi, ani Władek, który bol się miliona więcej 
od tyfusu — nie zostaniemy milionerami, 

— Dlaczego? — przerwała pani Maria, — 
Ja nie tracę nadziei, że kiedyś hędę jeszcze je- 
żeli nie milionerką, to w każdym razie osobą 
bardzo zamożną, 

— Chyba z twojej pensji 
— odciął ironicznie Karol. 

— (0 to to nie, Tak naiwna nie jesteme 
Ale mam pewnę podstawę do przypuszczenia, 
iż będę bogatą, 

— Aha, zapewne zamierzasz wyjść za mąź 
za sułtana! 

— Dajcie spokój z waszymi ironicznym! dö% 
cinkami! Zbyt trzeźwo patrzę na życie, by li- 
czyć na sułtanów czy maharadzów, Śwoje przy« 
puszczenia i nadzieją co do przyszłości opie” 
ram na zupełnie realnej podstawie, 

— Czy możesz zdradzić nam tę tajemnicę? 
— zapytała zalntrygowana wielce pani Mila, 

— Ależ oczywiście, Po prostu kupilam sd- 
bie los do I klasy 39-ej Loterii Klasowej i ra- 
dzę wam zrobić to samo. Jestem pewna, ża 
gdy za pare miesięcy znowu spotkamy się przy 
stoliki kawiarnianym — będziemy gościć w nas 
szym gronie nowego milionera, 


uciułasz miliona 


11.57 Sygnał czam i hejnał z Krakowa 
12.03 Dziennik południowy 
12,15 Letnie obowiązki rolnika — pogadanka 17 
12.25 Łódzka orkiestra salonowa 
13.00 Przerwa (Programy lokalne) 
1545 Wiadomości gospodarcze 
16.00 „I my też urządzamy koncert" — aidycja sło 
wnomtzyczna w wykonaniu zespołu ae rosę 
1630 Ballwdy 4 legendy w wykonaniu orkiestry A 
dama Hermana — z Krakowa 
17.20 Recital śpiewaczy 
17.50 Osobliwości ziemi rapomnlanej przea tury 
ów — pogadanka re Lwowa 
18.00 Nasz program 
16.10 Program na Jutro 
18.15 Mnzyka z płyt 
18.50 Pozadanka aktualna 
19.00 „Kawalerowie pięknej Tdalki* — wesoła aud 
dy = MUZYCZNA — ze Lwowa 
wao Po aktdalna 
19,50 Władomości sportowe 
20.00 Audycja dla Pałaków za granicą: „Polęcy hati 
cerzó przed Jamboree" 
20. 15 Dziennik wieczorny 
20.55 Wiadomości rolnicze 
21.05 Przerwa 
21.10 Koncert małej orkicstcy Polskiego Radia 
21.45 Przegląd wydawnictw 
22.00 Piotr Czajkowski: Cztery pory roku, op. 52 
(z Łódzi) 
2,50 Ostatnie wiadomości dziennika wieczornego 
komunikat mieteorológiczny t przegląd prasy / 
23.00—1.00 Programy lokalne di i 
Łódź, jak Raszyn, oraz; 
Program a dziś 
Parę infûrmacy) 
Nasz program 
Poradnik sportowy 
O wszystkim po troszku 


> ») 


z 


12.15 
12.20 
16.00 
15.10 
15.15 


1542 Łódskie wiadomości giełdowe 
18.00 Muzyka z płyt 

18.25 Audycja literacka 

14.45 Łódzkie wiadomości sportowa 
20,55 Rozmowa z radiosłachaczami 
23.00 Muzyka taneczna z płyt 

2 = 


3.30—0,30 Koncert PLEN inż 
Mam okropną cerę! 


zawołasz widząt twarz pokrytą piegami, sos 
sui więc krem 


ORO - METAMORPHOSE | 


Żądajcie EAEE ANEHE aE EE sza 


Infor 


skiego. Nie dała się jednak przekonać, Nie m 
twierdząc, iż woli przybyć do Londynu ktaj nasz 
wcześniej i, że wygodniej jej będzie wyje= Wartościo 
chać z dworca Waverley. Jednak widziana f w Pino: 
ją znów późnym wieczorem niedaleko do< ze > 
mu Davidsonów z ciężką torbą podróżną leżlora" p 
idącą w $tronę właśnie dworca Kaledoń* Gdyni, ot 
skiego, Weihero: 

Dramatyczne było ukazanie się w są* meq S KNO 
dzie Oskąra Davidsona, Miał wzrok bięe | | wę, aj 
dny, koszulę rozchełstaną na piersi i wys. ne i 
glad ciężko chorego, kaj dz 

Nie wydobyto z niego ani słowa. NA y BY plas 
trzykrótne zapytanie sędziego, czy prawdą TR p. 
jest, iż zaręczyny jego są zerwane, skinął R0-5porto, 
tylko twierdząco głową, zakątka, r 

Po świetnej obronie adwokata miss Gaf udozódnię 
diner „dla braku dowodów" została unie- rehini 
winniona. dziwy w 

Wkrótce wyjechała do Australii. Tam JE TRZ 
dzięki wybitnej swej urodzie i znacznemk Targi Gdy 
majątkowi, wyszła wkrótce za mąż za IE" ra Prze 
dnego z najbogatszych plantatorów. 7. JE 

Oskar, cliory, niedołeżny i zroziczo” kiej, 


targnął się na swe życie: powiesił się 
klamce pokoju, gdzie dokonano mordu: 
I nikt się niedy nie dowiedział, ŻE 3 
« bedac u ciotki w chwili, gdy ta zauwa 
żyla brak brylantów i w szale dopadla M 
telefoni, aby zarządzić pościg za abosi 
ną jego Mabel, że to on. wiedziony SZ%E 
czą swoją miłością, udusił cinfke. k* Kw 
chała go, jak syna. Tłum. K 
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Czerwone koszulki, białe spodeńki.. 


Przed sensacyjnym spotk 


Po meczu środkowym w Katowicach, wy- 
granym przez drużynę hiszpańską z eprezenta 
cją Śląska 4:3, Baskowie oświadczyli że dzie- 
lące ich kilka dni przerwy od mezt warszaw 
skiego Wwykorzystają całkowicie na wYpoczynek 
iw Warszawie zademonstrują jeszcze ładniej- 


szg grę, niż w Katowicach, 

Za pomiędzy. nieoficjalną reprezenta- 
C$ Polski a reprezentacją Bilbao odhoda się, 
JAK Już podaliśmy, w niedzielę na Stadionie 


Wojska Polskiego punktualnie 6 rodzinie 18-6j, 


NA zędiiege meczu zaproszony został p. Rut 
Rowęski Krakowa. Zarząd Ligi postaral się o 
to, aby dla ułatwienia dostępu na Stadion auto 


busy linii „E? dochodziły do samych bram sta 
dionu, przy czym zarówno ilość autobusów, jak 
i tramwajów 2 i 2a zostanie zwiększona, Nu 
Stadionie wszystkie miejsca będą numerowane. 
Naszą drużynę czeka ciężkie zadanie wywal 
czenia dobrego wyniku z przeciwnikiem, któr: 
nie prędko będzie mógł nam udzielić rewanżu, 
Ewentualne nasze zwycięstwo będzie miało du- 
że znaczenie propagandowe, ponieważ wynika- 
mi drużyny hiszpańskiej interesują się wszyscy 
w Europie, 
Reprezentacja Ligi grać będzie w cterwo- 
iż koszulkach i białych spodenkach. 


——— 


nie 
y inku z wczorajszą uchwałą Międzyna- 
komitetu Olimpijskiego, dopuszczają 
igrzysk nauezycieli wychowania fizycz 
neg portu, Międzynarodowy Komitet ustalił 
x 


irtek następujący przepis kwalifikacyj- 


My w tej opretie: 


wNie będzie mógł być dopuszczony do udzia 
łu w izrzysk — kto jest płatnym rwuczywie 
Jem wychowa fizycznego lub spartu; za wy 
Jąlkiem osób, które wykładają dodatkowo ele- 
hentarne iczenia fizyczne i sportowe równo 


faeśnie z innymi normalnymi przedmiotami nau 
czania”, 


Z tej uchwały wynika, że jedynie nauczycie 
le- WT | spartu będą mogli startować w irzyw 
kach z matnych nauczycieli sportowych do 
puszczeni iig jedynie ci, którzy wykładaja 
WF tylka Jako przedmiot dodatkowy. Równo- 
Cześnie komunikat oficjalny Międzynarodowego 
Komitetu Olimpijskiego podkreśla, że „zapa- 
trywania Międzynarodowego Komitetu Olimpij 


Dużo nazwisk 


Lista uczestników mistrzostw Polski w tenisie 


Losowanie tenisowych mistrzóstw Polski, któ 
Te rospoczynają się w prniedziałek w Krako- 
Wie dało wyniki następujące. 


Singla panów; 82 uczestników. Rożstawicni: 
Roba lowski, Tłoczyński, Wittman, Spy- 
chúla 'k, Pfahl, Horain, a potem w pólfi- 
ate a lloczyńskim, który napotyka na Brat- 
4, 

Tarto *ra z Pfahlom, a potem w półfi- 
nale z % "nem lub ze Spychałą, 

Jun 24 zgłoszeń, stratują: Tłoczyń 
kj TI siecki, Tomaszewski, Kciuk i inni 

Niestr zajko, Kurman, Gottsehink 
kraje 


POLSKIE BIURO PODRÓŻY 


EEr 


Łódź, Piotrkowska 16, 65 i 146, 
101-01 i 266.50 Gpółdrielnia Hereerska) 


Ulgowe paszporty 


Austrii 
<zechosłowacji 
. Francji 
Łotwy 


Rumunii 
t innych pańsiw. 


lutormacje i zapisy 


w ORBISIE 
NOZE ZE TEZ ZZA KODZIE a GO 


Źwiedzajmy Szwajcarię Kaszubską 
W — Targów Gdyńskich. 


Nie ma roku abyśmy się nie przekonali, że 
kraj nasz posiada nie mniej piękne zakątki, 
Wartościowe, jako letniska czy uzdrowiska, lib 
tanpingowe punkty wycieczkowe, jak rek'amo 
Wana zagranica. W roku bieżącym została od- 
kryta „Szwajcaria Kaszubska”, piękne bory i 
iez|ora, położone w bezpośrednim sąsiedztwie 
dymi, obejmujące powiat kartuzki, morski 

ciherowo) i kościerski, 

Piękno Szwajcarii Kaszubskiej, jej drogi wod 
Si lądowe, schroniska i punkty wypoczynko- 
wi Zostaną bardzo drobiazgowo przędstawio- 
iie 4 tegorocznych Targach Gdyńskich (20,6— 
47) y dziale turystycznym, «w formie wielkiej 
y Plastycznej: Ci wszyscy, którzy przyjady 
lym czasie do Gdyni i przekonają się ña 
gach z mapy o wielkieh walorach turystycz 
0-5portowych i wypoczynkowych tego pięknego 
łąkątka, niewatpliwie skorzystają ze wszelkich 
udogodnień kominikacyjnych, jakie w tym cza- 
Sie będą dostępne, aby zorganizować choćhyi 
iednodniowe wycieczki w okolice, dające praw 
Ziwy Wypoczynek necwom i płucom , r 
t Korzystājcie więc ze zniżek kolejowychwa 

argi: Gdyńskie o czym  informacyj udzieląją 
zby Przemysłowo - Hartdlowe, Izby  Rzęmie- 


Tel 


Wap 
W 


teze i przyjedżajcie na' Targi Gdyńskie (20% 
—3,7), a stąd na wycieczki do Szwajcarii Ka- 
kubskiej. 


DO 


| 


Wiedeń — Wenecja — Rzym — 


będą dopuszczeni do igrzysk olimpijskich 


skiego na kwestię zwrotu utraconych zarobków 
pozostały niezmienipne”. 

W czwartek  powzięto szereg dalszych u- 
chwał, mi, in. ustalono, że letnia igrzyska olim 
pijskie odbedą się w Tokio w ciągu ostatniego 
tygodnia sierpnia i pierwszego tygodnia wrze- 
śnia 1940 roku, 

Komitet polecił swoim członkom, aby wal- 
czyli w swoich krajach przeciw nadużywaniu 
Nazwy „olimpijski” i skonstatował z zadowole- 
niem, źe ta nazwą jest w szeregu krajów pęaw 
nie chronioną i źe jej nadużywanie jest tam ka 
talne, 

Sesja komitetu w 1938 roku odbedzie się w 
marcu w Kairze. Białogród ponownie zaprosił 
M,K,O, ma rok 1939. W następnym roku MKO 
Rożcić będzie w Tokio, a Londyn zaprosił Ko- 
mitet na rok 1941 

Dziś w piątek o godzinie 16 tej w sali pom 
pejańskiej hotelu Europejskiego odbędkie się 
konferencja prasowa, na której obecny będzie 
prezes MKO!, hr. Ballet - Latour, 


— miska klasa 


Duble panów: Rozstawieni już wśród sanio- 
rów Hebda Tłoczyński, Bratek, i Tarłowski, 
Spychała gra z Małcurzyńskim. 

Single nań — 25 zgłoszeń: Rudowska gra Ł 
Głowacką, która przed tym spotyka się ze zwy 
ciężczyńią meczu Neumanówną — Stephanów- 
ną. Lilpopówna gra w półfinale z Zofią Jędrze 


jowską, 
Duble pań — zgłoszonych 6 par. 
Misty: — 15 par, 


Wymieniliśmy, oczywiście, 
raklety, Poziom (poza 
nia będzie zbyt wysoki, Stan podobny będzie 
trwał Wopóty, póki tenis nie zostanie sportem 
popilarmym 1 ńestępnym din wszystkich, 


tylko najlcpsze 
juniorami), niestety,, 


ROZDANIE NAGRÓD ZA RAID MOTOCY- 
KLOWY 
szlakiem Marszałka, 

Rozdanie nagród za rnid motocyklowy szla 
kiem Marszałka odbędzie się definitywnie dnia 
20 bm, w lokalu Legii w Warszawie, Równo- 
cześnie ogłoszona zostanie dokładna klasyfika- 
cja uczestników, biorących udział w rnidzie, 


WAŻNE DLA KANDYDATÓW 
na studia w C.LW.F. 
_ Dyrekcja Centralnego Instytutu Wychowania 
Fizycznego im, Marszałka Piłsudskiego zawia- 
damia, że kandydaci na studium trzyletnie w 
CIWF mogą wnosić podania o przyjęcie w 
przedłużonym terminie do dnia 15 bm. Kurs 


eliminacyjny odbędzie się w Instytucie na Bie 
lanach w dniach 24, 25, i 26 bm, 


START SZABO ZOSTA? ODWOŁANY. 
Rewanż z Kucharskim nie dojdzie do skutku. 

Zapowiedziany w Polsce dwukrotny start dv 
skonałego średniody stansowca węgierskiego 
„Szabo został w czwartek telegraficznie odwo- 
łany, Szabo, jak wiadomo, miał startowyć w 
Polsce w dniu 13 bm, w Krakowie na jubileu- 
szowych zawodach Cracovii, następnie w dniu 
16 bm. na zawodach wa Lwowie przy czym w 
obu wypadkach zmierzyć się miał z Kucharskim 

W związku z odwołaniem Przyjazdu Szabo 
do Polski, w niedzielnych jubileuszowych zawo 
dach Cracovii nie weźmie również udziału Ku- 
charski, 


Wyniki walk w cyrku, 


W dalszym ciągu walk zapaśniczych w 
cyrku sportówym wczoraj walczyło 5 par. 
Przebieg walk był następujący: Brich poka- 
nat w 6-ej minucie Maciejowskiego, Kapłan 
nie rozstrzygnął walki z Kersicem, wastępnie 
łodzianin Brzeziński w 3-ei minucie przegrał 
ze Strestniakiem. Zbyszko - Cyganiewicz 


„spotkał się z mistrzem Europy Dink'em. Wat 


ka była bardzo ciekawa, obaj zapaśnicy 2a- 
cemonstrowali szereg łacnych chwytów, Wy 
nik nierozstrzygniety, W ostatniej parze Mar 
tinson w 17-ej m'nucie połozył Skwarka, 

Dziś walcza iastępujd.e pary; Pons — 
Martinson, Arissinay — Zjkow, Maciejow- 
ski — Grabowski, Kapłan — Strestniak oraz 
Cyganiewicz — Kersic, 


a PRZ: + RE z z A AZ Z TRE ZYD 


W HOŁDZIE KRÓLOWEJ KORONY POLSKIEJ 

Staraniem Chrześcijańskich Związków Zawodo: 
wych w Rzeczypospolitej Polskiej, w dniu 12 czerw 
ra 1937 r. wyruszy pielgrzymka robotników katolic- 
kich na Jasną Górę do Częstochowy, 

„Odjazd pociągiem nastąpi o godz. 18 min. 18. 

Karty wpisowe wymieniać należy w dnin 11. czer 
wea (piątek) w godzinach nd 9 do 13 i od 15 do 19 w 
Sckrętariacie Chrześcijańskich Związków Zawodo- 
wych, ul. Przejazd 34 na karty kolejowe. 


MIAST - OGRODÓW 5 NARODÓW 


od 31. VII do 18. VI 
Neapol — Malta — Konstantynopol 


aniem Bilbao — Liga 


„ECHO“ 


-eL 


śtr. 5 


Sprawcy pobicia sędziego w Poznaniu| Życie ekonomiczne 


onieść kar 
muszą p a 


Nienotowaną od dawna w historii pilar- 


stwa poznańskiego awanturą i pobiciem sędzie 


go zakończyły się zawody finałowe o mistrzo- 
stwo juniorów okręgu poznańskiego, Po zawo- 
dach Warta — Legia, wygranych przez pierw- 


szych zupełnie zasłużenie w stosunku 3:0, fa- 
natyczni zwolennicy Legii poturbowali sçáziego 


którego ponownie napadnietò, gdy opuszczał 
| £ ) 


W nadchodzącą niedzielę, dnia 13 bm, ba- 
sen YMCA będzie terenem jedynych w swokn 
rodzaju zawodów. Oto YMCA wraz z Inspekto- 
ratem Szkolnym oraz Fanduszem Pracy organi- 
zuje zawody pływackie dla młodzieży szkół po- 
wszechnych. Startować będzie około 200 chłop 
ców i dziewcząt w biegach indywidualnych na 
25 mtr oraz w sztafetach, Dla zwycięzców orga 
nizatorzy przygotowali szereg nagród. 

Zawody te są niejako egzamińem z wielkiej 
akcji nauczania sztuki pływania wśród młodzie 
ży szkół powszęchnych. Akcję tę prowadzi Y. 
M,C.A łódzka, udostępniając w ciągu calego ro 


— Najbliższą imprezą bokserską o charak- 
terze międzynarodowym, którą przygotowuje 
IKP, będzie mecz bokserski ze słynną druży= 
na niemiecką Boxclub Heros z Erfurtu nad 
Menem, Drużynę niemiecką udało się już klubo 
wi łódzkiemu zakontraktować na przyjazd do 
Łodzi na 3 października, W barwach Herosu 
walczyć będzie b. mistrz Europy K$stner, któ 
rego przeciwnikiem będzie Woźniakiewicz, 

— W ćwierćfinale drużynowych mistruzostw 
lekkoatletycznych okręgu łódzkiego odbędą się 
w niedzielę, dnia 13 bm, dwa trójmecze: na 
boisku Wimy o godzinie 9-tej rano: ŁKS — So 
kół — IKP; w Pabianicach na stadionie KE o 
godzinie 15-tej odbędzie się trójmecz Boruta— 
Makabi — KE, Na podstawie losowania wal- 
kowerem, do półfinałów zakwalifikowały się dru 
żyny Wimy i Zjednoczone, Program zawodów 
przewiduje następujące konkurencje: biegi 100 
400 mtr. 5 klm, sztafeta 4x100 mtr, 110 mtr, 
płotki, skok o tyczce, wzwyż iw dal oraz wu- 
tv dyskiem I oszczepem. Do półfinałów zakwa 
lifikują się drużyny, które zajma dwa Sierwsze 
miejsca, natomiast drużyny, które znajdą się 
na trzecim miejscu zostana wyeliminowane. 

— W ciągu soboty i niedzieli rozegrany zo 
stanie na kortach w Hoelenowie drugi półfina- 
łowy mecz tenisowy o mistrzostwo okregu mię 
dzy Łódzkim Lawn Tenis Klubem a ŁKS-em. 
Zarówno w sobote jak i w niedzielę spotkfnia 
rzpoczną się o godzinie 16-tej, Drużyny wý- 
stapić maja w nastepujących składach: ŁLTK: 
Johnowa, Grohman i Scheunert I ŁKS: Pajchlo 
wa, Korcelli, Szenwie i Zyndeband, 


— W meczu piłki nożnej ŁKS T — SKS, od 
którego zależy utrzymanie się ŁKS-u w klasie 
A, ŁKSTb ma wystąpić w b, silnym składzie ze 
Szczerbińskim w ataku, Przygońskim i Pegzw 
mi w pomocy, 

— W Radomiu odbędzie się w niedkiele trój- 
mecz kolarski Warszawa — Kielce — Łódź, na 
który ze strony Łodzi wystąpią torowcy Świąt 
kowski (Zjednoczone) i Osmólski (ŁTK). 

— Tenisiści ŁKS-u nie wyjechali na turniej 
jubileuszowy Warty do Poznania ze względu 
na mistrz, drużynowe okregu, ” 

— Zalnteresowanie w Łodzi raidem automo 
bilowym było nadspodziewanie duże. Wzdłuż 
ulicy Piotrkowskiej na długo przed godziną 
16-tą stała cierpliwa publiczność. Cierpliwa. 
gdyż pierwsze wozy ukazały się dopiero na 
krótko przed godzina 17. Przez Łódź, jako pier 
wsze przemknęły, w kilkuminutowych odstępach 
czasu trzy niemieckie Mercedesy. Po dlugim 
wyczękiwaniu ukazały się dwie  Chevrotetki. 
następnie Adlerki, wreszcie Fiat Bellena. Ło- 
dzianin tankował na placu Leonarda. — Był za 
dowolony, miał nadrobionych kilka minut, któ- 
re wykorzystał właśnie na tankowanie. Za- 
raz po nim nadjechał Nowak, który przy zbiegu 


ZEL ZOZ ZZO S 


OGRODNICY UWAGA, 


Zarząd Wojewódzkiego Związku Ogrodnicze 
go w Łodzi Oddział w Łodzi urządza wyciecz- 
kę popularną na Wystawę „Praca i Kultura 
Wsi” w Liskowie w dniu 20 czerwca br. Cena 
ogólna z wejściem na Wystawę zł 6 gr 10, 

Zapisy i opłaty przyjmuje Sekretariat Zwiaz 
ku — Piotrkowska 96 IV. p. we wtorki i piątki 
od godziny 9 — 15 i codziennie u p. serzego 
Kołaczkowskiego — Piotrkowska 241, Zaffńsy 
przyjmuje się do dnia 14 bm, 

W niedzielę, dnia 13 bm, o godzinie 9-ej 
rano wycieczka do zbiorników wodociągowych 
na Budach Stokowskich. 

Zbiórka w końcu ul, Pomorskiej przy krań 
cowym przystanku tramwaju Nr, 4. 


Likwidacja Obywatelskiego Komitetu Pomocy Zimowej 


Komitet łódzki wydał w ciągu 7 miesięcy 1,370,000 zł 


Dzisiaj o godzinie 7-cj wiecz. w sali rady 
miejskiej odbedzie się plenarne posiedzenie obs 
watelskiego, miejskiego komitetu pomocy zimo- 
wej dla bezrobotnych mieszkańców Łodzi Porżą 
dek dzienny tego posiedzenia obejmuje m. in. 
sprawy: sprawozdanie z dotychczasowej dzia= 
łalności; likwidacja obywate'skiego komitetu po 
mocy zimóoweł; wznowienie działalności lokałne 
go komitetu Funduszu pracy w Łodzi i wybór 
włądz tego komitetu. 

Ze sprawozdania, które zostanie dziś rozpa- 
trzone, wynika, że obywatelski komitet prowa- 
dził b. intensywną działalność. Rozpoczął pra- 
cę w dn. 1 listopada rb, a zakończył ją 15 
maja rb. Po pomoc zzłosiło się w tym czasie 
13,496 rodzin. Po sprawdzeniu zakw alifikowano 
do pomocy 8,453 rodziny. Przeciętnie korzysta 
ło z bezpośredniej pomocy 5,200 rodzin miesię 
sięcznie, którym Fundusz Fracy udzielał pomo 
cy doraźnej na rachunek miejskiego komitetu, 


Zapisy i informacje: 


Wagons- Liis Cook, 


Piotrkowska 68 i 6 


many nos. 

Poza tym rzucono się na innych sędziów, 
| kolegów p. Jeszkego. Obrażenia p. dJeszkego wy 
| magają ałuższego leczenia, Niewątpliwie spra- 
| wa pociążnie za sobą dalsze konsekwencje, a 
| sia okręgu po przeprowadzeniu odpowied- 

nieh dochodzeń ukarają odpowiednio winnych. 


| boisko, P, Jeszkego opatrzył lekarz, ma on zła 


Basen pełen dzieęciarni 


na niedzielnych zawodach pływackich. 


ku szkolnego swój basen młodzieży szkół po- 
wszechnych, uczęszczającej na lekcje pięwania 
pod kierunkiem swych wychowawców 

Inicjatywie YMCA oraz władz szkolnych na 
leży z całego serca przyklasnąć, Abstrahując 
nawet od wartości sportowych pływania należy 
podkreślić ważność zaznajomienia dzieci z ży 
wiołem wodnym, który corocznie pożera tyle o- 
sób „nieumiejących pływać. 

Nauczanie pływania, zakrojone na szeroką 
skałę, zaczyna jak widzimy już wydawać boga 
te rezultaty, 


Sport w kilku słowach. 


ulie Głównej i Piotrkowskiej był bliski kraksy, 
zajechała mu bowiem drogę niespodziewanie 
rolwaga, 

Schneider zderzył się na szczęścić nie groź 
nie z taksówką. Po Nowaku ukazały się trzy 
Ad'ery, Auto Union, Fiat Nr. 18, który również 
tankował, i in. Zainteresowanie raidem było w 
Łodzi nadspodziewanie duże. 

Jak słychać, wycofał się już definitywnie 
na ostatnim etapie Prądzyński (Skoda) z powo 
du defektu silnika. 

Dotychczas nie przybyli nr. 19 (Ripper), nr. 
5. 20 i 22. Ponieważ parkowanie zostaje zam- 
knięte, wozy te po przybyciu nie zostaną już 
zaliczolę, 


OBÓZ MORSKI NA POLANCE REDŁOW. 
SKIEJ , 

Robotniczy Instytut Oświaty i Kultury im. 
S. Żeromskiego Oddział w Łodzi w okresie od 
21 czerwca do 15 sierpnia rb. organizuje Obóz 
Morski na Polance Redłowskiej koło Gdyni, ja 
ko ośrodek wychowania morskiego oraz w okre 
sie od 15 sierpnia do 18 września r.b, obóz 
wypoczynkowo - sportowy w m. Borówv pow. 
Kartuzki (polska Szwajcaria), 

Okres trwania obozu morskiego podzielony 
został na 5 tur dzięsięciodniowych, a mianowi 
cie; 

1 tura od 21 czerwca do 30 czerwca włącz 
nie, 2 tura od 2 lipea do 11 lipca włącznie, 3 
tura od 13 lipea do 22 lipca włącznie, 4 tura 
od 26 lipca do 4 sierpnia włącznie, 5 tura od 
6 sierpnia do 15 sierpnia włącznie, 

Całkowity koszt 10-dniowego pobytu: utrzy 
manie, nauka pływania, ćwiczenia sportowe, żdo 
bywanie POS i OS — wynosi zł 36. — Koszta 
przejazdu ponoszą  uezestnicy według taryfy 


wojskowej, 
pobytu dla zgłoszonych przez przed 


Koszta 
siębiorstwa wynoszą zł 10. 


Dla chętnych udostępnione będą wyciecki 
do portu wojennego w Gdyni, na Hel, do Gdań 


ska i tn ~r minimalną opłatą. 

Wszelki ‘i informacyj udzieln Sekretariat 
*RIOK-u im. St, Żeromskiego, przy ulicy Sien 
kiewicza 3/5 w godzinach od 9 — 15 I od 18 — 
20-tej, telefon 158-08. 


PIĘKNA UROCZYSTOŚĆ 
na szkolnym dziedzińcu, 

Zarząd Koła Przyjaciół PW im. gen, bryg. 
Józefa Olszyny - Wilczyńskiego przy Komen- 
dzie Łódź m. 1 zawiadamia swych członków, žė 
w dniu 18 czerwca br, od godziny 9-tej do 
18-tej na strzelnicy przy ulicy Żeromskiego 115 
odbędą się strzelania o Odznakę Strzelecką o- 
raz że w dniu 15 czerwca br. o godzinie 18,30 
na dziedzjńcu szkolnym przy ulicy Żeromskiego 
115 odbędzie sie uroczyste zakończenie roku wy 
szkoleniowego PW, 


~- 


Pobór rocznika 1916. 


Jutro w sobotę dnia 12 bm, winni się zgłosić do 
przeglądu wojskowego. 

przed komisją nr. 1 poborowi rocznika 1916 z 11 
komisarjatu PP o nazwiskach na litery od Ł do Z 
włącznie, 

przed komisją nr. 2 pobórowi rocznika od 1837 
do 1903 z 1, 4. 6. 7. 10. 12. 13 i 14 komisariatu PP. 
którzy dotychczas nie stawali do przeglądu wojsko- 
wego, otrzymali imienne wezwania względnie zosta- 
li delegowani z innych powiatów, 

Przed komisją poborówą na powiat łódzki w 
Aleksandrowie z gminy Nowosolna rocznika 1916 o 
nazwiskach na litery od S do Z oraz rocozników 1914 
i 1915 kat B z tejże gminy, tudrież z gminy Ba- 
bica i Łagiewniki poborowi rocznika 1916 i roczni: 
ków 1914 i 1915 kat. B (wszyscy). 


atrzymamy liczbę 10,200 rodzin (ok. 50 tys. o- 
sób), korzystających z pomocy w ciągu ubic- 
głej zimy. Wydano obiady w 11 kuchniach. Po 
za tym wydawano także żywność, opał o- 
dzież i tp. 

Ogółem wydano 1,891,911 porcji obiadowych 
36,000 paczek żywnościowych, ok. 300 tys. kz. 
kartofli, 2,334,625 kg. węgła, 10.703 kg. AS 
1,725 sztuk odzieży, 1,421 par obuwia itp. 

Koszt udzielonćj pomocy zamyka się cvirą 
1,370,00 zł. Wydatki te zostały pokryte świad- 
czeniami, wpłaconymi przez świat pracy, handel 
wone zawody i przemysł. Oprócz całej rzeszy 
osób, które pracowały bezinteresownie komitet 
zatrudnił 75 bezrobotnych, którym udżielono ża 
pomozi do odpracowania. 

Sprawozdanie zwraca uwagę na życzliwą 
współpracę wielu organizacji, a szczególnie pra 
sy łódzkiej, która ułatwiła zadanie komitetu 
przez odpowiednią propagandę, 


niższych ad 50 gr. od 2 
boju Niewiarowicza „Gdzie diabeł mie może”, 


Jutro na obiad: 


z 


BAWEŁNA. 
Nowy Jork: loco 12.59, czerwiec 12.04, lipiec 
12.09—10, sierpień 12.09 
Liverpoci: loco 7,06, czerwiec 6.86, lipiec 6.89, 
sierpień 6,86 
Brema: loco 14.57, lipiec 12.11, październik 
12.78, grudzień 12.95 


Waluty, dewizy i akcje 
PAPIERY PAŃSTWOWE — UTRZYMANE. 
Obroty papierami państwowymi były stosunkowo 
dość duże, kursy jednak kształtowały się przeważnie 
bez zmiany. 

W grupie premiówek na ustalonym poziomie u. 
trzymała się Dolarówka oraz 3-proc. Poż. Inwesty« 
cyjna 2 em., 1 emisji była tańsza o 0.12 procent. 

Grupę innych papierów państwowych cechował 
nastrój ulrzyrgany. Przedmiotem notowań í obrotów 
były: Soe. POŁ. Komwersyjna, 4.prac. Konsolida- 
cyjna, T.proc. Stabilizacyjna oraz listy i obligacje 
banków państwowych, które odchyleń kursowych nie 
wykazały żupełnie, 


PRYWATNE PAPIERY LOKACYJNE — W ZA- 
NIEDBANIU. 

Dział listów zastawnych cechował zastój i nie- 
chęć do zawierania transakcyj, Ogółem w oficjal- 
nych obrotach zanotowano zaledwie dwa gatunki pa. 
pierów, z których 4 i pół proc. Ziemskie w Warsza. 
wie obniżyły się o 0.25 proc, a 5.proe. m. Warie 
wy 1933 r. zmian kursowych nie wykazały zupełnie, 


PAPIERY PROCENTOWE. 

Poż. Inwestycyjna 1 emisji 63.88, 2 emisji 64.75, 
Dolarowa 3 serii 38.75, Stabilizacyjna 1927 r. 370.00 
(kupon zł 27.05), Konsolidacyjna 1936 r. 52.88 
(drobne 52,00), Konwerżvjna 1924 r. 57,00, Dola- 
rowa 1919/1920 r, kupon 21.27), Kolejowa ==, 
L. Z. Państwowego Banku Rolnego 83.25 í 96:00, 
L. Z. i Obl. Kom. Banku Gospodarstwa Krajowego 
wszystkich emisyj 83.25, 94,00 i 81.00, Bad, 93,00, 
Ziemskie w Warszawie 1924 r. (gwar.) wartość kus 
L. Z. Przemysłu Polskiego wartość kuponu 69.00, 
Ziemskie w Warszawie 5 serii 53.50, m, Warszawy 
1933 r. 57.50 


ZMIENNA TENDENCJA DLA AKCYJ. 

Zebranie giełdy akcyjnej było dość ożywione 
przy tendencji miejednolitej. 

Bank Polski 100.25, Spiess 35.25, Cukier 28.75, 
Lilpop 12.00, Ostrowiec s. A 23,75 

GIEŁDA ZBOŻOWA. 

Warszawa, 11. 6. — Urżędowa giełdy 
zbożowo „ towarowej w Warszawie. 

Pszenica jednolita 31.00 — 31.50, żyto I stand. 
25.50 — 25.75, mgka pszenna gat. I 65-procentowa 
44.00 — 44.00, mąka żytnia gat. I 10-procentowa 
33.00 — 33.50, żytnia razowa 95-proc. 21,50 — 28.00 

Poznań, 11, 6. — Urzędowa ceduła giełdy zbo» 
towo - towarowej w Poznaniu. 

Ceny tranzakcyjne: żyto zł 24.50 

Ceny orientacyjne: żyto 24,00 — 
28.75 — 29.00, mąka żytnia gat. I 
żytnia razowa 95-proc. 


ceduła 


24.25, pszenica 
70-proe. 32.50, 
28.00, mąka pszenna gat I 


ODCZYT CZERWONEGO KRZYŻA, 
Słaraniem Sekcji Odczytowej Oddziału Łódz 
kiego Polskiego Czerwonego Krzyża w niedzie 
lę, dnia 13 czerwca r.b. o godzinie 12 min. 80 
w sali PCK ul, Piotrkowska 203 — dr. Gon- 
tarski wygłosi odczyt pt. „Praca jako czynnik 
leczniczy”. Wstęp bezpłatny, 


BACZNOŚĆ! MARYNARZE REZERWY! 

Zarząd Związku Marynarzy Rezerwy R. P. w ło 
dzi zawiadamia wszystkich członków, że w niedzie 
lẹ dnia 13 czerwca rb. o godz. 9 rano, w loksln przy 
ul. Andrreja 3, odbędzie się ogólne zebranie człon: 
ków Związku, poświęcone sprawom Tygodnia Mo: 
rim, umundurowania, organizacyjnym i innym, 

Punktualność i obecność wszystkich członków o. 
bowiązkowe. ZARZĄD, 


Co mas po pracy rozweseli? 
Teatr Letni (Piotrkowska 94) — Pod. 
wójna buchalteria, 
Teatr Letni w parku Staszica, — Maf- 
żeństwo, 
Casino: — „Tydzień przed ślubem“, 
Corso — I Diabły dzikiego Zachodu, 
Il. Brygada śmiałych. 


Cyrk „Sport-Pałace", AI. Kościuszki 


Nr. 5-7. — Walki catch as catch can.. 


Europa: — „Zabronione szczęście”, *| 
Grand - Kino — Darmozjad. r 
Ikar, 1. Tango zakochanych, II. Mistrzo= 
wie głupoty. 
Kino „jJar”: Na scenie Łódź — Wiedeń. 
Na ekranie „Tajemnica Czarnego Pò- 
koju“, 
Metro: — Trędowata, ; 


Miarż, — Pod dwiema flagami. 
Palace — Maroko. 
Przedwiośnie: „Romans w Budapeszcie" 


Rialto: — „Eskapada Weroniki”. 
Rakieta, Penny. 

Stylowy. Panienka z poste-restante. 
Ton „Tak się kończy miłość, 


TEATR LETNI W PARKU STASZICA. 
Piękna pogoda zwshia codziennie tłumy publicz. 


ności do Teatru Letniego w przemiłym parku Šta- 
žica, gdzie grana 
świetna komedia 
nym wykonaniu: Skrzydłowskiej, Dunajewskiej, Dy. 
wińskiej, Dąbrowskiej, Chojnackiej, 
Winawera i innych. 
Powrót tramwajami zapewniony. 


ADOLF DYMSZA W TEATRZE LETNIM PRZY 


jest codziennie o godz. 9.ej wiecz. 
Vaszary'ego „Małżeństwo” w wybor- 


Kalinowskiego, 
Ceny niskie od 1 zł. do 3-ch 


UL. PIOTRKOWSKIEJ 94. 
Król komików warszawskich Adolf Dymsza jako 


bezrobotny buchalter Piotr Kos w świetnej komedii 
muzycznej „Podwójna buciialteria* 
najlepszych swoich ról. 


stwarza jedną 8 
Magiczne nazwisko Adolfa 


Dymszy ściąga codziennie do Teatru Letniego przy 
ul. Piotrkowskiej 94 tłumy publiczności. Początek wi 
dowiska codziennie o godz. 


9-ej wierz, 


„Podwójna buchalteria* dana będzie po cenach 


zniżonych w niedzielę o godz. 5-6] popol 


W niedzielę o godz. 12.30 w poł. po cenach naj: 


zł. ostatnie powtórzenie zee 


Zsiadłe mleko, klops z kaszą, kompot 
agrestu. 


WINSZUJEM! 
Jutro: Janowi 
Wschód słońca 3,30 
Zachód słońca 19,57 
Długość dnia 16,27 
Przybyło dnia 8,28 
Tydzień 24 


ST. z. 


FAE GHO” 


Czy Europie grozi wyludnienie? 


Swiat nie jest jeszcze tak bardzo „zajety” 


Na kuli ziemskiej pomieścić się może 9 miliardów ludzi.) [2 


Spadek urodzin w krajach rasy białej 
jest tak widoczny, że dają się zewsząd sły 
szeć głosy alarmujące „Courrier de Genć- 
ve“ w art. „Życiu na pomoc“. podkreśla, 
że autorytety spośród nowoczesnych eko- 
nomistów, moralistów i mężów stanu pod 
noszą ostrzegawcze wołania, chcąc żwró- 
cić uwagę opinii świata cywilizowanego na 
tę nowoczesną plagę spadku urodzin. 

Okazuje się, że w Europie zachodniej 
przyrost ludności tak szybko spada, że w 
niedałekiej przyszłości grozj jej raczej wy 
ludnienie niż przeludnienie. W Anglii n.p. 
przyrost naturalny, który jeszcze w roku 
1912 wynosił 10,7 na tysiąc. spadł w ro- 
ku 1934 do 3,0, W Austrii w r. 1912 na 
każdy tysiąc przybywało 5,3 mieszkańców 
rocznie, w r. 1934 tylko 0,8. Innymi sło- 
wy najbliższe lata powinny przynieść w 
tych krajach (i w wielu innych): spadek 
ludności. 

Polska zajmuje w świecie czwarte 
miejsce co do wysokości przyrostu natural 
nego, po Bułgarii, Jugosławii i Holandii. I 
u nas przyrost spadł z 16,4 w r. 1912 do 
12.1 na tysiąc w r. 1934... W Anglii na- 
tomiast, jeżeli zmniejszenie przyrostu bę- 
dzie szło z tą samą co dotychczas szybko- 
ścią, to za 100 lat będzie 25 milionów 
mieszk. zamiast obecnych 45 milionów. 

W ostatnich czasach powstały różne 
inicjatywy państwowe, jak w Niemczech i 
we Włoszech, mające na celu podniesie- 
nie liczby urodzin przez nadawanie premii 
pieniężnych i specjalnych przywilejów mał 
żeństwom, posiadającym „większą ilość 
dzieci. A nawet Niemcy hitlerowskie pró- 
bują stworzyć pewien rodzaj mistyki, 
sprzyjającej wzrostowi urodzin. Hitler na 
pytanie: na czym polega istotny sens ży- 
cia? odpowiedział. „Aby to życie utrzy- 
mać”, Stwarza to specjalną terminologię 
tej hitlerowskiej „mistyki płodzenia”, jak 
np. „Wile zum Kind“, lub „Kinderfreund- 
ligkeit“ (pragnienie potomstwa, radość z 
posiadania potomstwa) Podobnie Mussoli- 
ni czyni co może, by skłonić obywateli 
Italii do zakładania jak najliczniejszych ro 
dzin. Ostatnie posiedzenie Naczelnej Rady 
Faszystowskiej zajmowało się głównie 
tym problemem. 

Tego rodzaju sytuacja stawia przed su 
mieniem chrześcijańskim niepokojące py- 
tanie: w jaki sposób wyjaśnić to zmniej- 
szenie bujności życiowej białej rasy, któ- 
ra od wieków znajduje się pod wpływem 
ideologii chrześcijańskiej? Czyż państwo 
totalistyczne byłoby więcej zdolne do spo 
tęgowania życia samego niż to może uczy 
nić Kościół Katolicki? 

Niewątpliwie tak ważne zjawisko, jak 
spadek urodzin w wielkim stopniu należy 
uzależnić od takiego czy innego światopo- 
glądu życiowego. Niektórzy znawcy pro- 
blemu ludnościowego dowodzą, że nieby- 
wały 

wzrost techniki nowoczesnej 
spotęgował u ludzi cywilizacji zachodniej 
wzrost egoizmu i pragnienie komfortu do 
tego sfopnia, że ograniczanie potomstwa 


w 


ADAM CZEKALSKI 


czyna jakby śWiatło przedziwne 
wpatrzyła się z takim wyrazem, 
w jakieś zaziemskie zjawisko, które skiwało wszystkie 
jej członki i działało nogła ani g 
zamknąć zupełnie, ani pednieść 


uważają oni za coś prawie naturalnego, za 
system ułatwiający po prostu egzystencję. 
Pymczasem wydaję się, że przyczyny spad 
ku urodzin tkwią głębiej. Oto zasady chrze 
ścijańskie przez wzrastający lafcyzm zo- 
stały niemal wyrugowane z życia społecz- 
nego. Stad zwiększenie egoizmu w Stosur 
kach społecznych i osłabienie moralności 
w życiu rodzinnym, 

Inni znowu uczeni, obserwujący spa- 
dek urodzin w narodach białej rasy, widzą 
w tym samoobronę niejako natury, usuwa- 
jącej nadmiar ludności na kuli ziemskiej. 
Ma to jakoby odbywać się według „pra- 
wa ludnościowego, jakie próbował nakre 
śkńć już słynny Tomasz Robert Malthus. 
W przedmowie do pierwszego wydania je 
go książki: („„Zarys prawa  ludnościowe- 
go'*) znalazł się głośny zwrot: „Człowiek, 
który urodził się w świecie już zajętym. 
nie znajduje dla siebie nakrycia na wiel- 
kiej uczcie przyrody. Natura każe mu 
precz odejść i nie zwleka z wykonaniem 
tej groźby. 

Tymczasem, jak wykazują cyfry, świat 
nie jest jeszcze tak bardzo „zajęty“, We- 
dle zapatrywań współczesnych geografów, 
Fawcett'a i Penck'a na kuli ziemskiej po- 
mieściłoby się i znalazłoby utrzymanie 9 mi 
liardów ludzi, a nie 2 miliardy, które fak- 
tycznie na niej żyją. Okazuje się również, 
że w ostatnich 50 latach ludność kuli ziem- 
skiej wzrosła zaledwie o 43 proc. a nato- 
miast produkcja pokarmów roślinnych 0 
70 proc., bawełny o 140 proc., rudy żelaz- 
nej o 330 proc., nafty o 400 proc. (Por, Ju- 
liusz Wolff: Nahrungsspielraum und Men- 
schenzahl). 

Raczej więc należy się skłaniać do po- 


glądu, że istnieją inne realne przyczyny 
spadku urodzin, niż przeludnienie, jak: no- 
woczesma nędza i bezrobocie, spowodówa- 


— — — — 


Ar. 161 


mam 


Ku czci marszałka Finlandii Mannerheima. 


ne fałszywym światopoglądem społecznym | 


choróby, które wywołują bezpłodność, a 
które pochodzą najczęściej z różnych zała= 
mań prawa moralnego, nadużyć zmysło- 
wych i wiarołomstwa, i literatura i sztuka 
niemoralna, obniżające powagę instytucji 
małżeńskiej. A więc w sumie będą to przy- 
czyny raczej natury moralnej, i 
zdrówie rasy nie może być osiągnięte iedy- 


„Potęga i | 


nie za pomocą fizycznego treningu“ — po- | 


wiedział wielki znawca problemu ludno- 
ściowego, Ranke. Zdrowie i liczne potom- 


stwo zależy przede wszystkim od moralne- | 


go światopoglądu, na jakim opiera swoje 
współżycie małżeństwo", 


PODSŁUCHANE 


LIST. 


— List na szesnastu stronach otrzymała 
pani od narzeczonego? To dla mnie nie- 
zrózumiałe. Co on pisze na tych szesnastu 
stronach? 

— Że mnie kocha! 


ROLA, 


— Czy w pańskiej nowej sztuce otrzy- 
mam rolę, którą sprawię radość widzom? 
— zapytała pyszałkowata ale mało utalon- 
towana aktorka, autora nowego scenariu- 
sza. 

— Może pani być spokojna! Pani umrze 
zaraz na początku pierwszego aktu! 


Otwarcie największego mostu świata. 


wn r > EM 


T mem 


O ogromie nowootwartego mostu wiszącego w San Francisco świadczy powyższe 
zdjęcie, dokonane z samolotu. Potężne pan cerniki amerykańskie przepływające pod 
mostem wyglądają jak dziecinne zabawki. 


Iyciagnał ku Naomi długie, chude, jakby alabastro- 
WYCIĘSNĄ S LAY 
we dłonie, a jej się zdało, że z palców jego sączyć się za 


fosforyzujące, 


tak paraliżująco, że nie 
nieco 


jakby wpatrywała się 


wyżej pow iek, 


XVII. 


w które 
Marek przespał dzień cały. 
szyły 


ka pobiegła do matki, 


KRES ŚWIADOMOŚCI. 


go nieustannie, bo rzucał się niespokojnie, 


adał we śnie, wzywając Naomi, 


— Nie wiem, co się Marke 


| o o A k — 


Z okazji 70-letniej rocznicy 


Kiedy kobieíy są piękniejsze — 
zimą czy latem? 


Jeden z pisarzy francuskich przeprowa- 
dził wywiad „Kiedy kobiety są najpiękniej- 
sze'". Na pytanie to otrzymał interesująct 
odpowiedzi, Pewien młodzieniec pogląd 
swój nastę sprawę wyraził w Sposób nastę 
pijący: „Kobiety są najpiękniejsze w le- 
cie. W zimie zakryte najfozmaitszymi pła- 
szczami, futrami, które zniekształcają ich 
sylwetkę. W zimie mają nos zaczerwienio- 
ny od mrozu. Śniegowce powiększają ich 
stopy i zniekształcają chód. 

Ale w lecie z większą pewnością kobie- 
|ty są więcej pociągające, w lecie, gdy lek- 
|kie stroje nie przeszkadzają ich kształtom, 
gdy tak pięknie rysują się ich sylwetki. 
Nie można o tym zapomnieć, że lato jest 
|sezonem kąpieli słonecznych i morskich, 
jKtóż mógłby zamykać oczy na piękność 
kobiet w lecie, widząc, jak opalają się one 
na słońcu w kostiumach plażowych, alb 


jak przechadzają się nad brzegami. 


Mężczyzna starszy na fo samo pytanie 
odpowiedział literatowi. zupełnie inaczej: 

— |Jak można twierdzić, że kobiety sa 
najpiękniejsze wtedy, gdy widzi się wciąż 
ich nagość ną plażach, gdzie przypiekają 
się od słońca, błyszczące od tłuszczów naj- 
rozmajtszych, jak drób przed włożeniem na 
(rożen. Razi to/poprostu wzrok. Są one zu 


pełnie bezwstydne. Leżąc w silnych promie 
niach słońca i nie pozwalają na to, by ja- 
kikolwiek cień przydawał wdzięku tym cia= 
łom,*spałonym na nieprawdopodobny Koś 
lor, ze skórą, która nieraz schodzi ryc 
płatami, odsłaniając krwiste oparzenia. Nic 
mnięj-nie są one piękniejsze w lecie, spe- 
dzonym w mieścje, gdyż widać wtedy na 
ich twarzach upał, chociaż wciąż pudrują 
nosy, czoło i wciąż zaglądają do- torebki, 
gdzie mają ukryte lusterko, 


— Zima, to jest sezon dla kobiet najle= 
pszy, to okres, gdy zamiast wystawiać się 
na spojrzenia wszystkich, mają one wdzięk 
kwiatów jeszcze nierozwiniętych z pącze 
ków. — Trzeba je dopiero odgadywać. jest 
to o wiele przyjemniejsze, niż skonstała* 
wać za jednym rzutem oka, jak są zbudo” 
wane od stóp do głów. Ruchy ich ciał pod 
staraniem okryciem są o wiele wdzięcznie 
sze, niż ruchy, gdy są w kostiumie kąpie 
lewym. Policzki ich są zaróżowione od meor 
zu, a nie._przypalone, jak na blasze.-W zi- 
mie zużywają mniej kosmetyków, przez co) 
twarze ich mają wyglad nateralnietszy, Podi 
każdym względem zima-fest sezonem sprzy 
jającym. daleko więcej piękności kobiecej, 
niż lato. 


— 


Kupiony znaczek E.0.M". 


tworzy miliony — potrzebne na budowę 
polskich okrętów wojennych! 
z E ae 


go przy 
Te 


jakieś sny upiorne stra- 
brędził 
Aniel- 


to znowu Halki. mi 


cymi 


ywi stało! — zawołała. razem tv 


mnie?  Dlacźego nie przyprowadziłaś 
raz poznaję Cię, pamiętam.» Tak długo szukałem was 
ałem.. A gdzie Naomi? 


i nie znajqdowa 


go tu? 


ode mnie? Naomil.. 
Chory rzucił. się 


wprzód rękami, 


gwałtownie na łóżku z wyciągniętyś 
następnie powstał, blady, z goreją* 
jak upiór straszny i groźny zarazem, z wy* 


rzy, który niczym nie przypominał człowieka 


Dlaczego odeszłażę 


I jednocześnie czuła, jak życie w niej zamiera, jak mącą 
się obrazy przed jej oczyma, potem znowu zwidziała jej 
się twarz matki, kochana twarz z uśmiechem na ustach, 
i wyciągająca miłośnie ramiona, by; wziąć w snie swoje 
dziecię i przytulić do piersi... Naomi rozchyliła niego usta 
i wyszędł z nich szept cichuteńki, którego nikt żywy za- 
pewne nie usłyszałby nigdy: mamo... l-zapadła, w s€u ja- 
kiś przedziwny a tajemniczy, z którego nie miała się już 
nigdy zbudzić. Wtedy starżec przeniósł ją na łoże, usła- 
ne różami, zamknął sypialnię, klucz wyrzucił przez okno 
i przeszeł do telefonu. Nadał depeszę do Marka, zabrał 
niektóre rzeczy i wyszedł, zamykając drzwi za sobą i za- 
bierając klucze. Gdy uszedł kawałek drogi i skręcił 

złom skalny gór, odwrócił się i wyciągnął ręce ku wil 
wpatrzony w nią wzrokiem, który zdawał się ognie ci- 
skac, a w moment później , zobaczył po 
przez okna ogniste języki. Ruszył znowu dalej w góry, 
a kiedy powtórnie się obejrzał, zobaczył, że „Naomi“ 
płonęła, jak smolna żagiew, a w blasku ognia uwijali się 
ludzie i słychać było niewyraźne krzyki trwogi. Wtedy 


żywego, *: konsi 
rp. M. 
talsi, Fe 
aWcy pc 
ku „Now: 


Gorący taki, jak żywy ogień i nieustannie. wzywa jakiejś 


Naomi, to znowu Halki... „Może chory? Kobie y chwyciły go wpół i rozpoczęło się pasowa= j 


Halka, która 
izbie, wyszła natychmiast, 


nie. Chory zdawał się mieć siły olbrzyma, bowiem rzucał 
viastami, jak osaczony w kniei dzik rzuca napastują? 
Walka trwała długo i kobietom zdałć 
dzą sobie rady z Markiem, ale nagle siły $$ 
zbladł jeszcze bardziej, pot kroplisty zrosił mú 


posłyszała szept w drugiej 


tajemniczy 


cymi go ogarami. 


Gdzież on jest? — spytała z trwogą w głosie. 
— (Chodźmy tam — rzekła pośpieszni 
w pościel z głuchywą ii 
odskoczyły od nieg 
wrzask się podniósł w izbie okrutiji 


alabastrowe i rymnął 
rzężeniem, jakby konał. 
iw jednej chwili 
Wnet 


darzeń 


rzuciwszy na siebie chustę, wybiegła 


końcu synowa. Kobiety 
Marek leżał w gorączce i bredził: 
dobra... zbiegli* się ludzie z chat sąsiednich, ciekawi W 

zaraz też radzić poczęto, jak to zwykle w po% 


dobnych wypadkach bywa. 


— Naomi... jakaś ty przyszłaś znowu... — 


szeptały nabrzmiałe i zeschłe wargi. — Jakaś ty dobra... 


za 
li k bardzo, bałem 


jesteś znowu przy mnie, jesteś... a ja ta 
— Tu prędzej ksiądz potrzebny, niż lekarz — zde” 


cydował wreszcię jakiś starszy bywały chłop. 


się o ciebie, tak bardzo... „Naomi... 
uchwyciła: się kur-  Vakówna 
„Miejące 


wykwitające Halka przypadła do łoża chorego i 


czowo jego dłoni. widzicie, że Marek już cona? 

Lecz Marek nie skonał ani tej nocy, ani następneg? 
dnia. Stał się jeno jakiś cichszy i spokojniejszy i uśmiec”. 
na jego wybladłych ustach. Policzkk 
zapadły się bardzo, oczy wsunęły się-w głąb: czaszki JE 
no ich blask jakiś dziwny i jakby niesamowity świadczył 
że_w człowieku. tym. iskra. życia...jeszcze-nie,zgasławć u 
niż motoi 

i 


— Mareczku... Maruś... to ja, Halka, twoja -Halkat., 


— szeptała czule. 


+ 
t chory, di dziwny wykwitał 


Halka?.. 


ai 


świadomości którego zdołały przenikną 


— Halka? Kto to — pyta 


jest 
uśmiechnął się radośnie i poszedł dalej, mie oglądając ć Halczyne słowa. 
się juź zupełnie. 

Po wielu -latach- szukania — spełniło. się przeznacze- 
nie, zapisane-w księgach rady kapłańskiej w -dalekich 


Indiach, 4 


—Mareczku, nie poznajesz mnie? Nie poznajesz?.. 
— cichy. jęk. wydobył się. z.piersi-Halczynych, 

Halka... Halka... 
Czy to moja żona?. A gdzie Wiesió? 


prędzej może świadomość w. nim. zgasnąć, 


życia przestanie działać. 


— powtórzył „znowu Marek, — 
Dlaczego nie ma 


| 
Aniçlka z ukosa spojrzała na nią. 
| 
| 
| 
l 
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